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Mało jest krajów tak szczęśliwie od na- 


_ tury obdarowanych wodą, jak Galicya. Pro- 
; wincya nasża, położona na dziale wód, ko- 
- rzystą z dopływów Baltyku i Czarnego mo- 


rza, a ztąd posiada ogromne bogactwo wód 
płynących w różnych kierunkach. Wiado- 


. mo, że połączenie Dniestru ze Sanem, a 
„zatem i 


Czarnego morza z Baltykiem. nie sta- 


uregulowanie biegu większych rzek spła- 
wnych ma wielkie znaczenie w gospodar- 
stwie narodowem; przeciwnie wszelka woda 
mała czy większa może zasilać rolę jeśli 


|jest uporządkowaną, jeśli jéj przypływ i 


odpływ zastosowany do potrzeb kultury, 
albo też może bezużytecznie ginąć, czy ną- 
wet szkodliwie oddziaływać, kiedy pozo- 
stawiona samćj sobie, posługuje się pra- 
wem natury nie ujęta w karby przez siłę 
i rozum człowieka. Regulacya wód niespła- 
wnych, osuszanie pól i łąk, lub nawodnie- 
nie, nie połączone z takiemi trudnościami, 
jakie ma się do zwalczenia w skutek udzia- 


wiałoby weale wielkich trudności i gdyby |łu wielkich rzek, wymaga stosunkowo zna- 


"tylko rzeki nasze, były uregulowane, było- 


cznie mniejszych nakładów, które rozkła- 


by można utworzyć komunikacyę wodną|dają się na większą liczbę interesowaych, 


pomiędzy Odessąi Gdańskiem, 


bardzo ważną |a tem samem są 


łatwiejsze do uzyskania, 


ilekroć idzie o spław materyałów surowych.|a jednak sprowadzają ogromne korzyści. 


-Mimo takićj obfitości wody, żywioł ten 
nie stanowi bogactwa kraju, ale raczej 


-przysparza mu klęsk. Z wody mało kto u 
: Mas korzysta; rzeki nasze nie są spławne, 


rozlewają się przeważnie w szerokich a 


- płytkich korytach. Bliskość gór sprowadza 


ha wiosnę i po deszczach raptowne wezbra- 


| Ma wód, a w braku dostatecznych tam wy- 
- „lewy, które nieraz niszczą cały rok pracy 
rolnika, lub wsiąkając w grunta czynią 

niedostępne i bezużyteczne bagna, a za- 


miast zasilać spragnione łąki, tworzą bło- 
ta pozbawione wszelkićj korzyści. Nawet 

odowla ryb tak mało u nas rozwinięta i 
tak upada, że nietylko nie wywozimy ryb 
za granicę, ale nawet dla miejscowćj ogra- 
niczonćj bardzo konsumeyi, potrzeba spro- 
wadzać towar z zewnątrz. 

Powodem tak niepomyślnych stosunków 


Przez drenowanie w wielu krajach zapobie- 
żono peryodycznym klęskom głodu, a wszę- 
dzie podniesiono w znacznćj mierze pro- 
dukcyę: zastosowanie więc tego środka 
w naszćj prowincyi winno również zamie- 
nić wiele błotnistych okolic w urodzajne 
pola lub łąki, 
produkcyi mianowicie e u ne 
nieużytki lub pastwiska pozwoli obrócić na 
cele wyższćj kultury. | — 
Melioracye gruntowe od dawna zostały 
uznane za pożądane, a liczne próby w na- 
szym nawet kraju wskazywały, że nie mo- 
żna uważać ich wykonania za przedwczesne 
w warunkach naszego gospodarstwa. Gali- 
cya jest gęsto zaludnioną, niektóre powia- 
ty nawet mają ludność bardzo skupioną; 
w takich warunkach koniecznemi są wyższe 
rodzaje kultury, tem więcćj kiedy okolicz- 


jest nienregulowanie biegu wód, które szcze-|ności nie sprzyjają rozwojowi przemysłu. 


gólnićj dla gospodarzy jest najbardzićj szko- 


dliwem. Kiedy przez regulacyę rzek, przez|pojawia się nędza, 


stosownie porobione tamy i odpływy nie- 
tylko bezpieczeństwo osób i mienia byłoby 
zapewnione, ale nadto wody sprowadzały- 
by na łąki tyle wilgoci, ile do wegetacyi 
potrzeba i stawałyby „się źródłem zamożno- 
ści, to dziś przeciwnie, częste wylewy ni- 
szezą plon w polu, zabierają całe stogi sia- 
na, lub tworzą błota i bagna trujące po- 
wietrze. 

Jednak prawie nic u nas nie uczynio- 
nó dla zasłonienia się od strat i dla uzy- 
skania korzyści z wody. Z jednćj strony 
koszta, a z drugićj brak techników facho- 
wych stoją na przeszkodzie szybkiemu za- 
dośćuczynieniu potrzebnych robót. Rząd 
związany traktatem z Rosyą, winien ure- 
gulować bieg Wisły i tam, ale z robotami 
wcale nie spieszy mając przed sobą kilka- 
naście lat czasu. Wydział krajowy podniósł 
projekt osuszenia bagnisk dniestrzańskich, 
ale ten zamiar mający kulturze krajowćj przy- 
sporzyć kilkanaście mil kwadratowych, nie 
może się urzeczywistnić, głównie z powo- 
dn niezupełnie zadawalniających planów. 
W innćj części Polski nskutecznia się te- 
raz podobna praca w warunkach daleko 
trudniejszych, gdyż.i położenie gruntu ma 
być mnićj korzystne do odprowadzania wo- 
dy i niedostaje ustawy, któraby dozwalała 
na przymusowe spółki wodne. Mimo tego 
słynne błota Pińskie wkrótce będą już tyl- 
ko znane z tradycyj, kiedy nasze bagna 
dniestrzańskie zdaje się jeszcze długo bę- 
dą zarażały powietrze, zanim zdołamy je 
zamienić na urodzajne grunta. 

Nietylko jednak wielkie przedsięwzięcia, 


część iiareeke artysty: Za 


Szkice. i typy prowiucyonalne, 
Napisał 
„„Bzszeńrin (FH. Sałtykow). 


(Ciąg dalazy*). 

Dymitr B 'rysowicz leci do sali w nadziei uśmie- 
rzenia rokoszu. 

— Czy wy się Boga nieboicie, nieregacizno prze- 
klęta!..-powiada im... Nieznacież swojej natury 
że aby tylko dać wam skosztować, już miary nikt 
z was Diezachowa... Czyż niewiecie, że teraz 
w moim domu jest tak wysoka osoba?.. Cóż to? 
Czy jabym żałował wam wódsi, gdyby nie to?., 
Samiż pomyślcie!.. Miejcie rozum!.. Hej! mu 
zykanci|.. 

— Ależ nie!.. mówią zbuntowani... My tańco- 
wać zupełnie już niemożemy... Nie o wódkę nam 
sadzi, tylko tak... Niemożemy już tańco*ać i ko- 

iec!., 
, — Dla czegóż niemożecie? Jakie wam się stało 
licho? 


Soaic 


*) Patrz Czas Nr. 193. 


W górskich powiatach zachodnich często 
a jeśli ztamtąd widzimy 
chłopów wędrujących do Ameryki, to wi- 
docznie warunki bytu wymagają koniecznćj 
poprawy. Nie będziemy w melioracyi wi- 
dzieli recepty na wszystkie nasze mate- 
ryalne choroby, ale bezwątpienia jest ona 
jednym z potężnych środków zaradzenia 
niebezpieczeństwom, jednym z donioślejszych 
sposobów podżwignienia kraju z upadku, 
i pomnożenia naszych zasobów, krajowego 
bogactwa. 

Przeprowadzenie melioracyi nigdzie jednak 
nie dało się uskutecznić bez pomocy i opie- 
ki. państwa. Wydział krajowy w motywach 
wniosku stawianego Sejmowi zebrał przy- 
kłady ze wszystkich krajów zachodnich, 
wskazując, że wszędzie melioracye dokona- 
ne zostały za pośrednictwem władz, że na- 
wet w kraju klasycznym self help, gdzie 
państwo zostawia najszersze pole prywatnej 
inicyatywie, nawet w Auglii, państwo przy- 
chodzi z pomocą wykonaniu robót melio- 


racyjnych rolniczych. Pomoc ta państwa 


tak wszędzie gdzieindziej jak w projekcie 
Wydziału krajowego nie przechodzi granie 
opieki jaką dać winna władza rozwojowi 
stosunków Krajowych. Wydział krajowy 
stara się tylko ułatwić wykształcenie te- 
chniczne i. pośredniczyć, w. udzieleniu po- 
trzebnego kapitału, zabezpieczając jego zwrót 
przedewszystkiem na dochodach z roli. Me- 
lioracye mają za zadanie podnieść dochód, 
więc też słusznie aby opłata procentów i 
amortyzacyi opierała się na dochodzie, a 
tem samem właściwem jest zastogowanie 
politycznej egzekucyi na dochody celem 
ściągnięcia zaległych rat. 


— Tak, — niemożemy i jażci...” 

— Ale dla czegóż?.. 

— Ot, po prostu dla tego, że sił niemamy... 
Strasznie już ciężka to dla nss praca!.. 

— Boże miłościwy — co oni plotą!.. Wstydzi- 
libyście się... Słuchajno, mój gołąbeczku, Iwanie 
Perfilewiczu!.. Tyż przecie masz rozum — daj 
się przekonać!.. Przejdź się polki choć raz je- 
szcze, jak przystoi porządnemu chłopcu... choć 
razl.. Gorąco ci, — no, to wypij wody szklankę, 
czy wreszcie wyjdź NA ulicę ochłodzić się... A to 
koniecznie wódki!.. Cóż to? Czy ja żałuję wam 
wódki, czy co? Ale co. niewypada, to niewypada!.. 
Ja o wódkę nie stoją, —, c0 mi wódka?., Posta- 
wię przed wami potem całe dwa gernce... tak mi 
panie Boże dopomóż!.. Ale nie teraz... Wstrzy- 
majcie się na miłość Boga!.. Et, co tam!.. Wy 
żartujecie, ja wiem, boście ludzie porządni... Ale 
dość już tego... Potańcujcie trochę... Czy to taka 
wielka rzecz ?.. Hej, muzykanci!.. 

Na ten raz wymowa poskutkowała o tyle, że 
kadry! jakokolwiek złożył się nareszcie. Zaczęło się 
tedy znowu tańcowanie wzdłuż i wpoprzek sali. 

Z za drzwi korytarza, przyległego Sali balowej, 
wyglądała cała galerya widzów, jako to: po- 
kojówek, kucharek, lokajów i innych ósób służebnego 
stanu, przypatrujących się ciekawie tańcom. W środ- 
ku tej grupy, na samym jej przedzie, więc już pra- 
wie w sali, stał oparłszy się o Ścianę znany już 


zdoła powiększyć wartość |to uprawnieni dopiero kiedyś dostaną opła- 
z łąk, aczęste u nas|tę obliczoną wedle dzisiejszej miary; a tak 


„Mł, 


Melioracye gruntowe mogą być zastoso- 
wane do każdego gospodarstwa i nie ulega 
wątpliwości, że z czasem będą korzystały 
z ustawy równie małe jak wielkie gospo- 
darstwa; jednakże w pierwszym rzędzie ro- 
boty melioracyjne dadzą się zastosować na 
większych gospodarstwach, i u nas poczucie 
potrzeby i korzyści melioracyj głównie pa- 
nuje również pomiędzy większymi posiada- 
czami, tak iż ustawa w pierwszych latach 
najwięcej w tej sferze wywoła skutków. 
Położenie większej własności wymaga od- 
dawna gruntowniejszej opieki i trzeba u- 
ważać pomysł melioracyi za nader szczęśli- 
wą myśl naszej autonomicznej władzy. P 
jekt ten przychodzi zaś tem więcej na 
sie, że zdoła może w części naprawić n 
szczęsny błąd spowodowany uchwaleni 
ustawy propinacyjnej. Wiadomo, że ta u 
wa nałożyła opłaty szynkowe i inne ma 
trwać blisko przez lat 30, i zaleciła kapi- 
talizować pobrane kwety wraz z procentami 
i procentami od procentów na rzecz upra- 
wnionych przez cały peryod wykupu. Kiedy 
więc kraj dziś płaci na rzecz przyszłości, 


kraj traci daleko więcej, niż zyskać mogą 
uprawnieni. Lokacya też funduszu z każdym 
rokiem będzie trudniejsza; gdyby jednak 
przyszła do skutku ustawa o melio 
możnaby proponowaną?przez Wydzi 
jowy pożyczkę melioracyjną uzyska 
stopniowe w niej lokowanie fundus 
pinacyjnego, a w ten sposób fundu 
pinacyjny zasilać będzie te same 
garstwa, dla których w końcu jest 
czony i da się użyć korzystnie dla 
sienia tych gospodarstw. Być naw 
że gdyby okazało się, iż przeważ 
uprawnionych skorzysta z pożycz 
racyjnej, w końcu dałoby się po 
życzkę należnością propinacyjną 
melioracye podniosłyby wartość 

ubytek propinacyi nie dałby się ue 
większej własności. 

Wzmiankująe już obeenie o funduszu pro-- 
pinacyjnym przy melioracyach, mamy prze- 
dewszystkiem na celu uspokoić obawy tych, 
których przerażać może wysoka cyfra 5 
milionów pożyczki, gdyż Wydział krajowy 
nie zamierza wcale brać pożyczki tej na- 
raz, i prawdopodobnie będzie potrzebował 
bardzo wolno puszczać w kurs obligacye 
melioracyjne, i zgłoszenia nie przychodzą 
nagle, ani w pierwszej chwili. Przez loka- 
cyę funduszu propinacyjnego byłaby więc 
zapewnioną pożyczka po Kursie odpowie- 
dnim kursowi sześcioprocentowych obliga- 
cyj pożyczki krajowej z r. 1848, który wy- 
nosi około 90 i wyżej za sto, A więksi wła- 
ściciele mieliby podwójną korzyść z dobrego 
ulokowania funduszu, który stanowi ich wła- 
sność i w przyszłości między nich zostanie 
rozdzielony, oraz z przeprowadzenia melio- 
racyi, przez co wartość majątków się pod- 
niesie. 

Chociaż więc kwestya melioracyi zastaje 
kraj mało przygotowanym na jej przyjęcie, 
bo dotychczas mało ta sprawa została 0- 
mówioną, to przecież korzyści są tak wido- 
czne, że można się spodziewać, iż ta usta- 
wa równie da się już w bieżącej sesyi za- 
łatwić, i wraz z ustawą drogową zapewni 
znakomity rozwój kultury krajowej. 


po 7 CYT Ew 


Lwów 22 sierpnia. 


Słusznie podniósł dziennik wasz wysoką zasługę 
Wydziału krsjowege, iż licząc się z naszemi stò- 


sankami parlamentarnemi, śmiałą bierze inicyaty- 


wę w przedkładapiu ważnych dla kraju spraw Sej- 


mowi. Tylko ciało ciągle istniejące może wobec 
krótkich sesyj sejmowych, ze świadomością celów i 
środzów podejmować sprawy, wymagające dłuż- 
szych badań i zbierania dat statystycznych, a tyl- 


ko tym sposobem zapobiedz można zwlezaniu rpraw 
z jednej sesyi na drugą, i dopiąć stanowczej decy- 
zyi w sprawach zwłoki niecierpiących. 

Z pomiędzy tegorocznych projektów Wydziału 
rajowego, zupełuie nowe są dwa: projekt o ame- 
oracyi gruntów, i projekt o utworzeniu kas po- 
yczkowych w cela niesienia pomocy ludności wy- 
zyskiwanej przez lichwę. O pierwszym z tych pro- 


jektów pisaliście już, o drugim niech mi wolno 


bgdzie kilka słów powiedzieć. 

Na udzielanie pożyczek w celu zasilania towa- 
rzystw zaliczkowych, tvdzież utworzenia kas po- 
wiatowych przeznacza Wydział krajowy sumę pięć 
milionów złr., która to suma w drodze pożyczki 
krajowej zebraną być ma. 

Nie przywykliśmy w naszym budżecie krajowym 
operować z pozycyami milionowemi. To też suma 
ta uderza swoją wysokością, zwłaszcza jeśli ją ze- 
stawimy ze sumą równej wysokości, na pożyczki 
melioracyjne przeznaczoną. Uchwalenie 10cio mi- 
lionowej pożyczki przez Sejm Królestwa Galicyi 
w teraźniejszych czasach, choćby na razie tylko 
w zasadzie i jak się.projekt ustawy wyraża: „pod 


Rok 1878. 


Prenumeratę przyjmują: 


Miejecową prennmeraty 
aty) przyjmują 


wydaną już została w celu zapobieżenia „wyzyski=- 
waniu“. Czyż ta gorąco upragniona ustawa miata- 
by już była zawieść oczekiwania, czy mogliśmy się 
już w tym krótkim czasie przekonać ‘o jej bezsku- 
teczności ? s ; 

Lecz pominąwszy te wszystkie — zdaje nam się 

dość ważne uwagi, sp'sób, w jaki Wydział kra- 
jowy przeprowadzić zamierza interes pożyczkowy, 
nie wydaje nam się odpowiedni. Cały. ciężar za- 
ządu powiatowych kas pożyczkowych włożony jest 
na barki Wydziału powiatowego. Kess będzie in- 
stytucyą powiatową, stoi pod zarządem W;działu 
powiatowego, który ją na zewnątrz reprezentuje, 
który orzeka o udzieleniu pożyczki, prowadzi i 
składa rachunki, bada stosunki msjątkowe dłużni- 
ków, pilnuje asekuracyi budynków, a członkowie 
jego osobiście za szkody są odpowiedzialni. Aby 
tym zadaniom sprostać,. Wydział powiatowy, pomi- 
nąwszy aparat administracyjny, jakiego urzędowy 
tok tego rodzaja spraw wymsga, musiałby roz- 
ciągnąć prawdziwą sieć policyjną nad powiatem, 
przestrzegać, co każdy zrobi, się rządzi, czy 
godzien osiągnąć pożyczkę, lub czy godzien za- 
trzymać udzieloną, musiałby zaprowadzić kontrolę 
asekuracyj i t. p. 

Czy takie sprawy czysto bankowe mogą być od- 
powiednią atrybucyą władzy administracyjnej, czy 
na takiej dwoistości. atrybucyj nie musi ucierpić 
jedna lub druga. kategorya fankcyj. Wyobrazić 80- 
bie trzeba, do jakiego stopnia członkowie. Wydzia- 
ła powiatowego, nad którym wisi miecz Damoklesa 
osobistej odpowiedzialności za szkodę — zsjęci bę- 
dą sprawami pożyczkowej kasy, ażeby pojąć, że nie 
będą w stanie oddawać się sprawom administracyj- 
nym powiatu z odpowiednim tym sprawom spoko- 
jem. Skombinowanie spraw i ch i ban- 


R IG s pod | kowych w jednem jest O ma nadto 
warunkami najmniej uciążliwemi*, to rzecz zaiste | sprzecznych czynników, aby 0 wyjść na dobre. 


ałej wagi, gdyż | ie rat t n 
ay ly agi gdyż pokrycie rat amortyzacyjnych, 


szereg lat obliczonych, obcią- 
żyłoby budżet w sposób bardzo dotkliwy. Na takie 


obciążenie zgodzićby się można pod warunkiem, 


aby przez te pożyczki kraj tyle zyskał, iżby cię- 
żer ztąd powstały w bogactwie krajowem się wy- 
nagrodził, 

Jeśli anelioracya ziemi niewątpliwie podniesie 


siłę produkcyjną kraju i przyczyni się do podnie- 


sienia bogactwa w sposób dodatni, choćby nie 
w pierwszych zaraz czasach, to o pożyczkach u- 
dzielanych na podźwignięcie ludności wyzyskiwanej 
przez przez lichwę nieda się to powiedzieć. Dzia- 
łanie takich pożyczek jest czysto odporne, a cele 


j|osiągną one już wówczas, jeśli. zapobiegną dalsze- 


mu upadkowi. Pożyczka taka jest zapomogą, daną 
podupadłym majątkowo, nie pomnoży ona bogactwa 
krajowego, lecz ma na celu utrzymać to co jest i 
zapobiedz dalszemu upadkowi. Wzmocniona ule- 
pszeniem gruntów siłą pzędoyjić kraju, spłaci 
Sama pożyczkę na amelioracye zaciągnąć się mają- 
cą, lecz gdzież tą zasoby, z których będzie. można 
zaczerpnąć, aby spłacić pożyczki kasom powiato- 
wym i ludności podupadłej udzielane? O bezpie- 
czeństwo zwrotu pożyczki krajowej można być po- 
nieząd spokojnym, pominąwszy mały może procent 
kapitałów wypożyczonych, które będą musiały być 
uznane za nieściągalne, egzekutor polityczny šią- 
gnie oststecznie raty od dłużników prędzej czy 
później, lecz tu przedstawia się taka alternatywa : 
albo oszczędzać dłużnika, a w takim razie cierpi 
na tem fandusz krajowy, albo bezwzględnie ścią- 
gsć raty dłażne, a w takim razie cel pożyczki 
chybiony. 

Któż jednak zaręczy, czy pożyczka z kasy pod- 
niesiona będzie rzeczywiście użytą na spłacenie dłu- 
gów lichwiarskieb, któż policzy 1 skontroluje, ilu 
dłużników skorzysta z ułatwionej sposobriości uzy- 
skania tauiego kredytu na cele całzowicie niepro- 
dukcyjne? Aby temu zapobiedz, nie ma Środka, 
kasy pożyczkowe musiałyby chyba przyjąć na sie: 
bie ciężar aranżowania długów lichwiarskich, co. 
jest wprost niemożebne. Zdarzy się tedy niewą- 
tpliwie, że tylko bardzo mały stósunkowo procent 
użyty będzie rzęczywiście na cele „pomocy ludno- 
ści wyzyskiwanej przez lichwę i. pedźwignienia jej 
z upadku ekonomicznego“ — reszta zaś — jeśli 
nie przepadnie w całości lub w i 
będzie, jax Niemiec powiada: ein ug i 
ser, jeśli egzekucya polityczna nie zrujnuje do re- 
saty gospodarstwa dłużników niewypłatnych, | 

Już sam tytuł ustawy 1 użyty tam wyraz nli- 
chwa“. zdaje się anachronizmem i śmutnem jest 
świadectwem dla naszych sądów. Czyż lichwa je- 
szcze istnieje, czy nie mamy ustawy lipcowej, która 


nam kamerdyner Jego Ekscelencyi, Teodor. Zacho- 
wywał się on tu z pewną godnością, jaka właśnie 
przystoi kamerdynerowi tak wysokiej osoby: był po- 
ważnym, milezącym, z motłechem lokajstwa miej- 
zcowego niewdawał się zupełnie, tylko sam w so- 
bie czynił głębokie uwagi nad tańcującym światem 
powiatowym. $ 

— No cóż, panie Teodorze,— 1 my przecież ba- 
wić się umiemy? Co? — zapytywał go Horodniczy, 
zatrzymując się od czasu. do czasu przy nim... 
Tać zapewne — odpowiadał Teodor — Cze- 
muż nie bawić się, skóro bawić się można... 

— No, a jakże ci, kochany panie Teodorze, wy- 
daje się nasza zabawa w porównaniu z balami sto- 
łecznemi ? Pewnie brzydko się wydaje? Nieprawdaż ? 
badał dalej Horodniczy, klepiąc go poufale po ra- 
mieniu. 

— Brzydko? Nie, niebrzydko!.. mówił Teodor — 
Zapewne, że nasze niby pokaźniejsze w porówna- 
niu... Ale na mój sąd — to wasz bal przyjemniej- 
szy... Więcej w nim — wie pen — prostoty i serde- 
czności się mieści... JEN 

— Ty, panie Teodorze, poczciwy jesteś człowiek— 
rzecze uradowany Horodniczy... Klepiąc-go znowu 
po ramieniu... Dowiedz się do mnie jatro, to już 
ci niepożałuję rutelka na piwo... A herbatę pi- 
les, mój przyjacielu?.. |. 

Piłem... pokornie dziękuję! .. 
— Ty, mój bracie, upominaj się o wszystko bez 


ceremonii... rozporządzaj się jak u siebie, skoro 
ci czego sią zechce: może śledzia dobrego, wiziny, 
kawioru ? Dadzą ci, czego tylko zapragniesz — nic 
pia á Ee A 
początku piątej figury ryla w bawialny. 
pokoju powitał szmer, który wywołał chór szeptów 
w sali tańcowej: z „przybytku“ bowiem swojego 
udawał się przez pokój bawialny do sali Jego EkKsce- 
lencya, otoczony świtą swych partnerów kartowych. 
Jakoż wkrótce raczył stanąć we drzwiach z wy- 
raźnym zamiarem przypatrywania się tańcom. A była 
to chwila bardzo ważna i krytyczna, bo: chwila, 
w której kawalerowie mieli wystąpić. solo. Proto- 
kólista, skoro ujrzał dygnitarza, stracił wnet odwa- 
gę, wyrzekł się stanowczo popisu solowego i chciał 


zostawić na pastwę swą damę, która również nie-|dziwny wypadek 
miała ani chęci, api śmiałości zastąpić go. Powstały | mowicza, który, 


więc między parą tańcojącą wzajemne spory i! pe- 


wien rodzaj pasowania się, co sprawiło powszechne | który 
zamięszanie w całem kole kadrylowem. Dymitr Bo- |do mnie Sprawnik 
rysowicz pomknął się jednak mężnie w sam ogień |w 


utarczki, aby ją zażegnać. 


znacznej sy 
Schlug ins las” nę: 


Już te pobieżne uwagi wskazują, że projekt po- 
życzki 5-milionowej na wspomożenie ludności nie 
odpowiada swemu celowi. Pożyczki takie miałyby 
podobną doniosłość, jak zapomogi udzielsne ubogim 
lub pogorzelcom, które mogą być konieczne chwi- 
lowo, doraźnie, lecz trwałych nie pozostawiają po 
sobie śladów w stosunkach ekonomicznych. 

Uznajemy, że łatwo krytykować, letz trudno po- 
stawić coś pozytywnego. Nie może też to być za- 
daniem niniejszych uwag dorywczych. Lecz pragnę- 
libyśmy zwrócić uwagę na projekt, który w osts- 
tnich czasach w sposób gruntowny i zajmujący zo- 
stał podniesiony: roboty pabliczne. Jeśli gdzie, 
to w Galicyi roboty publiczne w celu niesienia po- 
mocy ludności miałyby ogromną doniosłość, gdyż 
dwojaki cel jednym osiągają zamachem. Jeśli zaś 
we, Francyi Napoleon III, aby zatrudnić ludność, 
musiał barzyć esłe ulice dzielnice, aby je stawiać 
na nowo, u Das jest jeszcze tyle do roboty, że o to 
nie możemy być w kłopocie... ` 


.. Londyn 18 sierpnia. 


„Sesya parlamentu, która sig właśnie skończyła, 
nie była bardzo płodną dla kraju co do wewnętrz- 
nych spraw jego. Przyniosła ona tylko raptem zmia- 
nę ustawy o rękodziełach, ustawę o zarazie bydła, 
korzystną tylko dla większych w'aścicieli i konser- 
watystów, dalej ustawę drogową, dogodną wsiom ze 
szkodą miast i wreszcie ustawę o biskupstwach, 
korzystną dla Kościoła. Rząd więc miał baczne 
staranie o swych przyjaciołach. 

Projekt ustawy karnej był także bardzo nagły, 
ale: pojedyńcze szczegóły potrzebowały dłaższej roz- 
wagi i dlatego Izba musiała przed otwarciem dy- 
skasyi odesłać go do osobnej komisyi. Nie polityka 
więc wewnętrzna przyniosła chwałę rządowi i cała 
sesyą miniona zajmowała się, prawie wyłącznie sto- 
sunkami i. Chociaż nie można z góry 
przewidzieć co ie z konwencyi angielsko-ture- 
ckiej ale to pewna, że energia, z jaką rząd przy- 
gotowywał sig do wojny i poparcie, jakie znalazł 
w opinii publicznej, zadały ostatni cios teoryi nie- 
interwencyi, głoszonej przez p. Gladstona. Naród 
angielski cieszy się, że rząd nadał powagę głosowi 
Anglii w radzie „Europy i piej wojska indyjskiego 


czynnika elski 

P. Layard przeszedł ciężkie chwile w Konstan- 
tynopolu. Przed paru tygodniami Turcy okszy- 
wali chęć stawiania rozmaitych przeszkód. Nie 
chcieli porozumieć się ani z Austryą, ani z Gre- 
cyą, a nawet byli uparci w układach co do Ma- 
łej Azyi. 

Dzięki niezwykłemu taktowi p. Layarda, wszy- 


— Przestraszył się, J Wielmożny Paniel.. powia- 
da Żełwakow do Aleksieja Dymitrowicza — prze- 
straszył się i zaciął tak, że ani rusz?.. Młodzież 
u nas nie przywykła do wystąpień wobec wyso- 
kich osób... l 

— Dla czegóż to? — mówi dygnitarz z gry- 
masem —- Przecież ja — zdaje mi, sig— nie jestem 
tak straszny... Tonie pięknie, mój kawalerze, że 
jesteś taki trwożliwy... «Ja. wcale nie... tego... JA 
owszem lubię bardzo, aby u mnie bawiono SI$..- 
bardzo lubię, tak!.. 3 

I oddala się Jego Ekecelencya znów do Swojego 
„przybytku,“ aby nie. przeszkadzać wesołości po- 
wszechnej... 


Az ję — powiem panu — bJ} _dzisia 
SA m mnie — powiem A ja i 
jako człowiek cywilizowany ani pa 


krok go nie od je... . Dziwny, bardzo wypadek, 
ze i Wł, na długo... Przyjeżdża 
ik Maremiankin i raporla że 

-ecje znaleziono martwe ciało, tułów... pe 
prosta sam tałów bez. głowy!. Imaginez vows 


— No, dajże pokój, na miłość Boga — zaczął aote © E dów o Molaż tesckówicz:. 


przekonywać zaciętego protokolistę — nierób wsty: 
du scbie i nam — idź już w taniec, idz!. Wszak 
Jego Ekcelencya raczy patrzeć... 

Ale prctokolista ani siyszeć nie chce... Milczy, 
niecponuje, ale też nierusza Si$ ani krok 
jak gdyby mu stopy wrosły w podłogę... 


— Tes! — proszę ja kogo; — wtoruje mn ko- 
rodniczy kiwając głową... : 
— Ale co mię w tem wszystkiem najwięcej ude- 


u paprzód, |rzyło — opowiada dalej Aleksy Dymitrowicz — to 


to, że tej głowy zaginionej niemogą nigdzie zna- 


stkie te trudności są na drodze wyrównania, ale 
kwestya reform żądanych przez Anglię w Małej 
~ Azyi, jest wciąż bardzo draźliwą. Turcy nie zu- 
pełnie podzielsją zapatrywań lorda Beaconzfielda. 

Sprawa Afganistanu zajmuje żywo opinię publi- 
czną. Misya angielska, udająca się do Kabulu, idzie 
tam bez zaproszenia Emira; możebnem jest, że 
będzie musiała siłą torować sobie drogę przez osady 
górskie, rozłożone między Afganistanem a Indyami. 
Jeśli pokaże się, że Shere Ali złożył losy swe w rę- 
ce Rosyi i zawarł z nią przymierze zaczepno odporne, 
rząd angielski zajmie Chanat. Shere Ali nie jest 
popularnym w swym kraju i oddawna krajowcy żą- 
dają protekcyi Anglii. Nie należy zapominać, że 
Afganistan jest punktem strategicznym pierwszo- 
rzędnego znaczenia. 

Anglia przesłała świeżo Rosyi bardzo energiczną 
protestacyę, z powodu złamania zobowiązań co do 
Afganistanu. Parę lat temu Rosya oświadczyła 
uroczyście, ża Afganistan leży po za sferą jej dzia- 
łania, przyrzekła, że nie będzie tam wysyłać swych 
ajentów, a w roku 1875 zapewniła lorda Der- 
bego, że z tej strony nie rozszerzy nigdy swych 
posiadłości, 

Wszystkie te enia zostały złamane i 
opinia publiczna tutejsza domaga się od rządu ener- 
gicznych środków, aby zapobiedz zawładnięciu Af- 
ganistanu przez wpływ rosyjski. Nie można przy- 
puścić, aby przyjąwszy ciężką odpowiedzialność nie- 
dopuszczenia Rosyi do Iadyj, rząd angielski po- 
zwolił jej wcisnąć się drogą boczną do samych 
wrot posiadłości angielskich w Iadyi. Sprawa ta 
zbliża ewentualność wojny angielsko-rosyjskiej. 

Dowiaduję się, że w Foreign office panuje oba- 
wa co do stogunków między Austryą a Serbią. 
Zdaje się pewnem, że Serbia i Czarnogóra mięsza 
sig także do utrudnienia okupacyi austryackiej. 

Królowa pragnie w podróży do Szkocyi odwie- 
dzić księcia i księżnę Rosburque i innych swoich 
przyjaciół szkockich. 


Wiedeń 23 sierpnia. Telegrafowany nam wczo- 
raj artykuł urzędowej Wiener Ztg o stratach w Bo- 
śni i Hercegowinie brzmi w całej osnowie: „Wobec 
wiadomości utrzymujących, że straty w wojsku oku- 
pacyjnem są nadzwyczaj wielkie, możemy opierają: 
się na raportach siegających do 16 b. m. zapewnić, 
że przedłożone daty wykazują we wszystkich czę- 
ściach korpusu okupacyjnego 161 ludzi zabitych, 
676 rannych, 139 zapodzianych, zatem w sumie 
strata 976 ladzi*. 

— Poseł do sejmu węgierskiego p. Uermenyi 
wystósował otwarty list do prezesa gabinetu p. 
Tiszy, czy nie uważałby za stósowne przedłożyć 

wi wniosek zwołania sejmu. Z powodu tego 
listu dowiaduje się Pester. Corresp., że rząd nie 
myśli porzucić pierwotnych w tej mierze zamiarów. 
Zresztą zwołanie w tej chwili sejmu już z tego 
powodu nie byłoby na miejscu, ponieważ nieskoń- 
czone s3 jeszcze wybory do Sejmu chorwackiego, 
a bez posłów chorwackich sejm nie jest kompletny. 
Rząd zea swój obowiązek i jeżeli uzna za potrze- 
bne, go gz? p panne 5 

— Arcyksiążę Rudolf przybył onegdaj w po- 
ładnie do Cieplic w odwiedziny do b "Wilel- 
ma; przyjęcie było Świetne. Cesarzewicz obiadował 
razem z cesarzem Niemieckim, W. księciem i W. 
księżną, księciem Ludwikiem i księżną Wiktoryą. 
O godz. 6'/ą odjechał Arcyksiążę do Pragi. Cesarz 
Wilhelm polecił burmistrzowi Cieplic wyrazić po- 
dziękowanie mieszkańcom za serdeczne i świetne 
przyjęcie, jakiego doznał z ich strony przez cały 
czas pobytu swego w Cieplicach. 


Bośnia i Hercegowina. 


Fremdenblatt podaje następujący opis wzięcia 
Serajewa przez wojsko austryackie, skreślony przez 
naocznego Świadka d. 19 b. m. wieczór: 

„Po ciężkiej, krwawej walce zdobyło wojsko au- 
stryackie stolicę Bośni, a na cytadeli Serajewa po- 
wiewa od popoładnia czarno-żółta chorągiew. Kie- 
dyśmy z główną kwaterą wyjechali o godz. 6tej 
rano z Blaznj, cała obszerna dolina Serajewsko- 
Polje pokryta była gęstą mgłą. Na 50 kroków nie 
można było nic widzieć. Nasza straż przednia, bry- 
gada jen. Kaiffla z pułkami Maroicica i Hartun- 
ga, wyruszywezy z ośmiu działami polowemi, skie- 
rowała się na Stufgornie na prawo drogą i rozwi- 
jając się ciągle na prawo w szyk bojowy, tak że 

ułk cica tworzył prawe, pułk Hartunga 
z działami lewe skrzydło. W ten sposób posuwała 
się na Kowaczic-Medżidje ku płaszczyźnie Debelo- 
Brdo. Równolegle z brygadą Kaiffla, jednak nie bg- 
dąc tak silnie na prawo wysuniętą szła brygada 
Villecza godz. 7 a 8 rano drogą do Se- 
rajewa z 31 batalionem strzelców i pułkiem Sasko- 
Meiningen; piechota obsadziła również stoki Debelo- 
Brdo, podczas gdy działa ustawiono na drodze. 
Z brygadami temi działała wspólnie brygada M ül- 
lera ku Kobylej Głowie i górze Hum z 9 bata- 
lionem strzelców i dwoma batalionawi rułku Ma- 
roicica. Dalej na lewo posuwała się brygrda Polza 
z 27 batalionem strzelców i trzema b-'alionami 
pułku Franciszka Karola na Pasan-Brdo ku Sera- 


leść1. Nawet Maremiankin znaleść niemoże... Et 
vous savez, c'est un coquin pour ces choses lól.. 

— Pas!. protzę!.. powiadają znowu słachacze... 

— Tak, takl.. Jednakowoż ja nieomieszkałem 
jrzedsięwziąść właściwych środków... Powiedziałem 
Maremiankinowi, że ani słyszeć o tem nie chcę, 
aby głowa mogła być nieodszukaną... Tak mu po- 
wiedziałem — parol d'honnewr !. Bo rzeczywiście, 
to mię bardzo, bardzo dotknęło... Ca ma boule- 
vercól. Samiż bo powiedzcie, panowie: Ja pracuję, 
myślę — mogę powiedzieć — we dnie i w noc 
staram się, aby stko było... tego... A tu raptem 
taka nieprzyjemność: głowy znaleść niemogą... Gło- 
wa przecież jest fandamentem wszystkiego... jest, 
że tak powiem — ogniskiem, gniazdem... I koniec 
końców ona gdzieś być musi, ta głowa, czemuż jej 
znaleść niemogą ?.. Bo zabójstwo — passe... takie 
rzeczy codziennie zdarzać się mogą, ale głowa !.. 
Nie, — doprawdy już niewiem nawet, co myśleć o 
Maremiankinie... zaczynam chwiać się w dobrej opinii 
o nim... Myślałem zawsze, że to człek pożyteczny, 
gorliwy, — ale ta głowa... 

Bije jedenasta. Jego Ekecelencya sięga po kape- 
lusz. Dymito Borysowicz w rozpaczy, 

— Wasza Ekscelencyo! Racz mię uczczęśliwić, 
pozostać na kolacyjce skromnej !.. I w zapale proźby, 
w bezgranicznem oddaniu się, ośmiela się nawet 
dotknąć ręki wysokiej osoby... 

„Aleksy Dymitrowicz jest widocznie wzruszony ta- 
kiem przywiązaniem podwładnego. Pomimo to wszak- 
ża w zamiarze wydalenia sig przed kolacyą trwa 
niezłomnie, „Czuje dotkliwy ból głowy*, — „tak 


jewu, a jeszcze dalej na lewo łącząc się z nią szła 
brygada Jelaczyc Mollinary z dzisłałami górskiemi. 
Te ostatnie brygady zaczęły ogień już o godz. Śej, 
w pół godziny potem działa brygady Miillera, pod- 
czas gdy brygady Villecza i Kaiffia aż do godz. 
llej czyściły stoki gór z powstańców., Z pułku 
Franciszka Karola zostali tu ranni major Eimanns- 
berger i porucznik Lovretics. 

Główna kwatera, przy której znajdował się także 
Hafiz basza, przypatrywała się przez pół godziny 
bitwie z wyżyny pod Blaznj, a potem posunęła się 
ku Łukawicy. Baterye ośmio i dziewięcio-centyme- 
trowe jeszcze o godz. 4ej rano wyruszyły z głów- 
nym korpusem ku Serajewu; za niemi wysłano 
jeszcze dalsze baterye oŚmiocentymetrowe i dwa 
bataliony z pułku króla belgijskiego pod dowódz- 
twem podpułkownika S:hluttenberga, które usta- 
wione zostały na moście kamiennym na Bosny. 
Oprócz strzałów działowych słychać także było sil- 
ny ogień piechoty, lecz nie można było jeszcze mieć 
całego obraza stanowisk. 

Była już blizko godzina 9ta, gdy mgła zaczęła 
powoli ustępować i dozwoliła objąć wszystko wzro- 
kiem. Sersjewo, dumna stolica Bośni przedstawiła 
się oczom naszym w pysznem swem położeniu. 
U stóp góry rozrzucone były pierwsze domy, któ- 
rych szare dachy sterczały wśród zieleni ogrodów; 
tam zaś na łysej wysokiej skale panuje cytadela, 
otoczona długim białym murem. Wpośród domów 
widać wielką liczby minaretów; sama dolina miły 
sprawia widok przez lepszy sposób budowania dc- 
mów w daleko rozrzuconych wsiach. Mosty silnie 
są zbudowane, — wszystko wskazuje, iż zbliża 
się do stolicy. 

Biały dym wydobywający się na lewo i na pra 
z pagórków, wskazywał stanowiska bateryj, a b 
już około wpół do 9iej, gdy rozwinęła się wa 
działowa na całej linii, a ogień wzmagał się i cd 
raz był szybszym, tak z naszej strony, jak ze stro 


ny nieprzyjaciela. Wznoszące się na prawo nad pa-f' 


górkami słupy czarnego dymu, kazały wnioskować, 


en na główny gościniec, kompania zaś pułk 
ollinarego pod dowództwem kapitana Piwod 
zajęła w porę ogrody. Oba te oddziały przywitał 


mieszkańcy cgniem z broni ręcznej, lecz mimo nie- | 


bezpiecznej sytuacyi posuwały się bez przerwy na- 
przód, oczywiście z dotkliwemi stratami, a w całej 
dolnej części miasta wywiązała się mordercza wal- 
ka na ulicach. Ukryty za oknami stał nieprzyja- 
ciel, starcy, kobiety i dzieci strzelali na żcłaierzy. 


Ci musieli zupełnie niezasłonięci wystawiać się cią- | 
gle na ogień, ponieważ nieprzyjaciela dobrze mie- | 1 


rzącego nie było widać. W niektórych miejscach 
wyo iedz, gdyż po obu stronach paliły się 
omy, 
żdym węgłem domu czyhał nieprzyjaciel. ; 
Żołnierze austrysccy wpadali do domów, gdzie 
do strasznej przychodziło walki między niemi a 
mieszkańtami, którzy uzbrojeni byli w wyborne 
karabiny systemu Henry Martini, a oprócz tego 
w narodowe handżary i pistolety. W jednym domu 
znaleźliśmy — aby tylko dać obraz sytuacyi — 
przy drzwiach ogrodowych jednego zastępcę ofice- 
ra i czterech żołnierzy leżących na kupie, jednego 
żołnierza u wyjścia na ulicę, a w Środku podwó- 
rza trupa Tarka, właściciela domu. Trupów na uli- 
licach było bardzo wiele. Matki, które właśnie 
z dziećmi chciały przejść przez ulice, padły od po- 
cisków pękających naszych dział. Wielu ciężko ran- 
nych przewieziono jeszcze w ciągu dnia do £zpita- 
la wojskowego, gdzie fim. bar. Filipowicz przyby- 
wszy do miasta o god. 12 m. 43, wysiadł z swym 
sztabem. Wydany został rozkaz rozstrzelania xa- 
żdego schwytanego z bronią w ręku, jakoż wielu 
pozebi ano. alipi 
Już paliły się dowy najbliższe szpitala wojsko- 
wego; wśród płomieni wybuchały naboje, które 
niemal w każdym domu znajdowały się w ogro- 
mnej liczbie dla karabinów różnych systemów. Dv- 
piero około god. 6 wieczór oczyszczone zostały do- 
my z nieprzyjacicłe. Korpus inżynieryi nie był 
w stanie opanować ognia, i tylko przez zrywanie 
dachów na sąsiedoich budynkach usiłowano pożar 
zlokalizować. W ogóle spaliło się 40 domów. | 
Patrole przeciągają przez miasto; niektóre ulice 
obsadzone zostały całemi kompaniami. Konsulom, 
którzy wywiesili chorągwie swoich państw, posta- 
wiono warty przed domami. Z każdego domu po- 
wiewa chorągiew biała; z wielu z nich strzelano 
na nasze wojsko jeszcze przed godziną. 
O god. 3ej pojechał do cytadeli porucznik od 
strzelców Resch, przydzielony do sztabu główne- 
go, — z rozwiniętą chorągwią czarno-żółtą. Mie- 


dużo dzisiaj oddawał się pracy*, — „jutro rano 
czekają go trudy podróży* — a przytem i nade- 
wszystko — „ten Maremiankin tak go zmartwił 
ową nieznalezioną głową...* i t. d. 

— Dziękuję ci, panie Żełwakow, dziękuję!.. po- 
wiada dygnitarz, podając Horodniczewu dwa palce 
swej prawicy, które ten z rozczuleniem ściska... 
Dziękuję ci!.. Bardzo dobrze robisz, że starasz się 
jednoczyć towarzystwo... bardzo dobrze... Ja bar- 
dzo lubię, aby u mnie bawiono się — i twej gor- 
liwości nie zapomnę, — bądź pewny... Przy spo- 
sobności wynagrodzę ci to... Bądź zdrów, kochany 
panie Żełwakow!.. 

I. Ekscelencya powolnym krokiem wydala się 
z „przybytku“, mija salon i opuszcza dom. 

Odprowadziwszy wysokiego gościa na ganek i oka 
zawszy mu własnoręcznie gorliwą pomoc przy waia- 
dania do powozu, Dymitr Borysowicz wraca do sali 
i długo, długo, z przejęciem się i czułością nie- 
zmierną ściska obiedwie ręce Michała Trochimowi- 
cza Siurtukowa.... 

— Dziękuję — powiada mu ze łzami 
nia — dziękuję!.. Gdyby nie Pan... 

Hej!.. wódki!.. dawajcie wódki!.. woła najnie- 
spodziewaniej. . . 


rozczule- 


Noc. W oknach domu kupcowej Oblepichinowej 
dają się zaledwie spostrzedz blade i nikłe światełka, 
Aleksy Dymitrowicz już rozebrany — i Teodor 
ściąga mu bóty. Między panem a sługą odbywa się 
gawęda poufna. 

— A pamiętasz ty, Teodorze, jaką to my z tobą 


co więc i dym napełniały ulice. Za ka- |i 
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szkańcy górnej części miasta powitali oficera o- 
krzykami: żiwio! a izraelitki podały mu bukiet. 
W chwili zatknięcia chorągwi dano 101 salw. Mu- 
zyka wojskowa grała przed szpitalem trzy razy 
hyma ludowy; sztab bar. Filipowicza z zapałem 
wznosił okrzyki, a żołnierze na wzgórzach ustawie- 
ni wtórowali wznosząc: harra! 

Straty powstańców są bardzo znaczne; utracili 
trzy działa Kruppa, zieloną chorągiew (alajbarjak), 
i wiele broni. Hadżi Loja w przeddzień boju był 
raniony i uciekł; powstsńcy zapalili jego dom. 
Wszystkie sklepy w mieście jaż od trze.h tygodni 
były pozamykane. Tak zwany rząd narodowy wy- 
wierał niesłychany terrozyzm; nie wolno było in- 
nej nosić odzieży, jak tylko turecką narodową, wy- 
muszano pieniądze, wiele rodzin opuściło miasto. 
Poddani austryaccy po ucieczce : konsula austryac- 
kiego Vassicza, zostawali pod opieką konsula nie- 
mieckiego Dra Frómmelta, który jeszcze dziś trzy- 
dzieści rodzin w swym domu gości. 

Władze tureckie, które zatrzymały broń, stawiły 
się paczelnemu wodzowi do rozporządzenia. Były 
szef policyi Ali bey został wysłany, aby wydał pc- 
lecenie rozlepienia proklamacyj, w których we- 
zwano ludność Serajewe, aby w ciągu trzech dni 
oddała broń. Nieposłuszni zostaną rozstrzelani. Stra- 
ty austryackie nie są jeszcze dokładnie obliczone, 
ale wyniosą około 300 poległych i rannych. 

Do powózek, którę z rzeczami wyruszyły o godz. 
12 z Blanj, strzelali pod Han Blaznj z lasu po- 
wstańcy, lecz nikogo nie uszkodzili, chociaż kula 
trafiały w wozy. Dwie kompanie z pułku C roni i 
odpowiadały na ogień Turków, z których kilku za- 
ito; ze strony austryackiej poległo dwóch żuł- 
nierzy. W Hanie ujęto 25 powstań:ów ukrytych. 
Fmp. bar. Filipowicz przesiedlił się o godz. 5ej 

o konaka (pałacu rządowego)“. 
Ciekawy opis tej strasznej walki zasjdujemy tak- 
8 w Tagblacis; pomijając ruchy strategiczne i 
jalkę poprzedzającą wejście do Serajewa,' przyto- 
czymy tylko ustępy, opisujące zajścia już w samem 
mieście : 

Główna walka już się skcń zyła. Ze wszystkich 
stron odzywały się sygnały naszych trębaczy, wzy- 
wające rozprószonych żołnierzy do swoich oddzia- 
łów. Jednak tylko z najwiękrzem wysileniem mo- 
gli dowódzcy okropnej rzezi kres położyć i niemal 
każdego żołnierza z osobna od przeciwnika, na któ- 
rego Się zaciekł, oderwać. 

Podczas gdy do głębi wzruszony kreślę te głowa, 
perła Bośni, dumne Serajewo, nowa Saragossa kąpie 
e krwi. W purpurze ognia kąpią się dachy 
ów i cytadeli, meczetów kopuły, płomienie wi- 
g po ścianach i pną się po wyniosły.h szczy- 
minaretów, a promień rubinowy, kąpiąc się 
pstych falach Miljaki, czyni z niej krwawy 
ień. ie 
erwone vlice, czerwone domy. i pałace, czer- 
świątyni; krwią bryzga każda brama i okao 

podłoga i ściany w pokojach. Krew barwi 
ę, rynsztoki i Jatarnie, kcew ciecze z każdego 
krzewu i trawy w ogrcdach stratowanych 


pniej. 
jewo zdobyliśmy; ale okupiliśmy je potokiem 
ej krwi naszej. Była to walka okropna. 
niejszej sobie pomyśleć nie można. Każda 
ca, każda ulica, każdy dom stał się fortecą 
opną wściekłością, z bezprzykładną wzgardą 
z szaloną nienaw)ścią walczono. ` 

zekolwiek tylko przeciwnicy zbliżyli się do 
siebie, o strzelaniu: pie było mowy, wnet rozpo- 
crgly się zapasy rtfakzne, rgezne. Z dziką wście- 
łością krzyżowały się bronie, iskry sypała stal, 
ziame, nie.zułe żelazo ożywiło się. Psłasz i bagnet, 
jata i handżar piesyte krwi, którą w dniu tym 
sent, tonęły w drgające i ciepłe je:zcze ciała 
zabityc . Krew aż. po rękojeść obwlokła jasną stal, 
a przecież nikt nie myśl o zaprzestaniu walki, 
ni t o zaprzestaniu mordów. Pardonu nikt nie 
daje i nikt go nie żąda. Dopóki dłoń zdvlna 
broń podnieść, dopóki jeszcze w -ciele poranio- 
nem trwa życie, tak długo trwa walka. Kobiety, 
starcy, dzieci stają w szeregu, a nawet rąnm i cho- 
rzy wloką się do okien, də bram i drżącą ręką 
strzelsją w gęsto skupine rzeregi wojsk naszych 

Salwy naszych żołnierzy zmiatają setkami prze- 
ciwników ple nic to nie pomaga, bo setki świe- 
żych nieprzyjaciół zapełniają luki, i z za wału 
trupów s towarzyszy. walczą dzlej z bezgrani- 
czną wściekłością. 

Tak wz liczba wrogów naszych, a w niektó- 
rych miejscach widać jednego z naszych otoczonego 
przez dziesięcia i obsypywanego gradem ołowiu, 
który sypie się z okien, z drzwi, z dachów, z otwo- 
rów piwnicznych. Taka okropna walka toczy się na 
wszystkich rogach miasta, szczególnie w punktach, 
gdzie się krzyżują ulice i od szpitala wojskowego 
aż do Koziej Cuprii, od Mostu Koziego na grzbiecie 
Hanu, na którego wyżynach wspina się miasto od 
północy, aż do zamku Starygradu, położonego na 
krańcu południowym, nie widać nic, jak tylko jedno 
pole boju i krwi. i 7 

Są przecież punkta, gdzie dzika walka wre naj- 
srożej, gdzie krew, w całem tego słowa znaczeniu 
płynie potokiem. To na mostach nowych i ścież- 
kach, które wiodą na Miljakę, w górnej części mia- 


klepaliśmy biedę w Petersburgu ? — zapytuje Eksce- 
lencya ... 

— Jakże mogę nie pamiętać? Takie rzeczy nie 
zapominają się do Śmierci... powiada Teodor po- 
nuro, 

— A pamiętasz, jaką to my zmosiliśmy nędzę 
tam -—— wiesz — w Mieszczańskim zaułku, na pod- 
daszu piątego piętra ? , 

Teodor kiwa głową w milczeniu. 

— W garkuchni na dole za 25 kop. obiadki o- 
brzydliwe braliśmy i tem żywiliśmy się obadwaj — 
ciągnie dalej Aleksy Dymitrowicz... Czy sniło ci 
się naonczas, czy marzyło się, aby przed nami tak 
np. jak teraz: rtoi Horodniczy, prostuje się. — 
„Sługa Waszej Eksceleucyi!.,ś przychodzi Spra- 
wnik — prostuje się, — „Sługa Waszej Ekscelen- 
cyi!..* A karmią nas jak, jak zapraszają, jak fe- 
tują!.. Tecy, tacy to my teraz wielcy ludzie!.. 

— Już co prawda, to prawda!.. Ani mi się to 
śniło, ani marzyło nigdy |.. 

— A widzisz !.. 

— Toć zapewne, że nam, dzięki Bogu, nieźle 
teraz na Świecie, nie ma co i mówić... Jedno tyl 
ko licho przyplątało się do nas djabli wiedzą zkąd, 
i grozi, dalibóg grozi nieszczęściem... 

— Cóż to takiego? -. 

— A oto tego Krycg — (Ktycynina) trzeba nam 
koniecznie przepędzić. | 

— A ty znowa ze swoim Krycą... Czegobo ty 
chcesz cd niego?.. . NEM 

— Co ja mam chcieć ? Nie nie chcg, tylko mó- 
wię: trzeba gó przepędzić, bo będzie źle: on nas 


sta czyli kaleh, t. j. twierdzy, z której już tylko 
zwietrzałe zostały fundamenta, koło zbitej piersi 
domów z prawej strony rzeki, koło kolsalnych ko: 
szar Medżidje, koło budynku wilajetu i meczetu 
cesarskiego Czarewa Dżamia. Około tej świątyni 
i koło meczetu Begowo, zbudowan go przez słyn- 
nego Chosrewa, walka wre najokropniejsza. Tu mają 
powstańcy swych doborowych żołnierzy. 

Wśród chmur dymu widać tam biyszczące ba- 
gnety, słychać komendo tareckich dowódzców, s na 
ba'ustradach minaretu, zkąd zwykle muezyn wier- 
nych woła na modlitwę, stoją Żołn erze tureccy, 
którzy w tłum atakujących strzelają. Obie te świą- 
tynie stały się fortecami. Z każdego « kaa, z przed- 
sionków, zdobnych w fontanny i wspartych na smu- 
kłych kolumnach, z dachów białą pokrytych blachą 
sypie się grad kul na szeregi nasze. Na pla formie 
stoi z dumnie podniesioną głową wódz powstańców, 
z marmurową bladą twarzą, uwieńczoną czarnym 
zarostem i kieruje walką. Ponad głową jego powie- 
wa, w chmurze dymu, zielona chorągiew proroka. 
Hadżi Loja, ów dziki fanatyk, miał to być; on sam 
kierował tą ostatnią najstraszniejszą wslką, która 
czas długi chwieje się, aż nareszcie upragniona nad 
chodzi pomoc. Z grzmiącem „Hurra“, które głu- 
szy gwar bojowy rzucają się pułki. „Mollinary*, 
„Sachsen Meiningen*, „Franciszek Karol“ styryjscy 
1 kroaccy Strzelcy z wzniesioaą chorągwią i z ba- 
gnetem na wroga. Jeźdzcy zsiedli z koni i z ksra- 
binkami w dłoni łączą się z piechotą. Z odwagą 
nieprzepartą, zapałem i można powiedzieć z dziko- 
ścią niepohamowaną wykonany został ten atak, a 
tak był silny, iż szeregi, zapslone fanatyzmem ra- 
sowym i religijnym, które ogień i żelazo straszli- 
wie zdziesiątkował, chwieją się 1 ccf:ją walcząc. 

Znużeni, zmęczeni strasznem natężeniem i skwa- 
rem, omdlewać się zdają wszyscy. Ale dopóki tchnie- 
nie wydobyć z piersi są w stanie, dopóki noga na- 
przód się posuwać, a ręka broń wzn eść może, trwa 
walka. I nawet ci, którzy padli na skrwawioną zie- 
mię, którym oręż z drzącej w;padł dłoni, nie pro- 
szą przebaczenia; nie, ostatniej używają broni by 
zwalczyć zwycięzkiego przeciwnika, bijąc go ręką i 
nogą, rozdzierając go zębami i paznogciami. Nada- 
remne są Btarania jenerałów i oficerów, aby po- 
wstrzymać straszliwą walkę; dopóki tylko trwa opór, 
trwa walka, aż do chwili, w której cstatni wróg 
poległ. Et le combat cessa faute de combattant, 
jak mówi francuzki poeta. 3 di 

— Z innych stron placu boja w Bośai nie ma 
i dziś wiadomcści. Ostatnia, onegdajsza depesza od 
fmp. Jowanowicza, doniosła była , iż załoga w Sto- 
laczu zamknięta, została wyswobodzoną. Z tego 
pokazuje się, że powstańcy zamknęli załogę au- 
stryacką w Stolaczu i dopiero 21go b. m. powiodło 
się ją uwolnić. : 

Piąty wykaz poległych i rannych cgłoszony przez 
ministerstwo wijay podaje nazwiska z utarczki pod 
Banjaluką d. 14 b. m., a z pułku 22go piechoty. 
Polegli: Kaqitun Jan Dreseler, podporucznik Jul. 
Geyer, kadet Stefan Weigert i z. ofic"ra: Comingio 
Beldo; rann.: porucznik Antoni Każnaczyc, podpo- 
rucznik Ryszard Rupnix i lekarz pułkowy Dr. Ru- 
dolf Laska. Wreszcie poległ także skcesista inten- 
dentury Edward Godnig. Toż samo ministerstwo 
ogłasza wykaz rznnych, przeniesionych do różnych 
szpitali; między ianymi znajdujemy nazwisko po- 
ruczniką Karola „Horna, który leży raany w 8zpi- 
talu załogowym w Giaden Nr7. > o 
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Kronika miejscowa | zagraniczna. 
j Rawati 24 sierpnia. 

Arcyksiążę Rajner. wracając z Galicyi do Wie- 
dnia przejechał dziś rano przez Kraków. 

— Na pomnik Piusa IX w katedrze na Wawelu 
złożyli: X. Andrzej Kuczek: prob. z Ryglic od bar. 
Eug. Beusta 5 złr.; X. Ostrowski prob, z Brzeżan 
od siebie i od parafii 10 złr. 

Na XX. Unitów 15 złr. od adwokata W. R. W. 

— Dom przy ul. Gołębiej i plantacyach niegdyś 
własność 6. p. Walerego Wielogłowskiego , przeszedł 
teraz na własność p. Ludwika Georgeona, wła- 
ściciela zakładu naukowego mgskiego, połączonego 
z pensyonatem. P. Georgeon rózwija od nowego ro- 
ku szkolnego swój zakład naukowo - wychowawczy 
i cały dom swój urządza odpowiednio do potrzeb i 
wymagań dydaktyczno - pedagogicznych, nawet z salą 
gimnastyczną, infirmeryą i t. d. Od lat dziesięciu n- 
trzymuje p. Georgeon pensyonat męski w naszem mie 
ście ; rozwinięcie więc tego zakładu w sposób wzmian- 
kowany, jest zadatkiem jego dalszego powodzenia tem 
więcej, że długoletnia praktyka p. Georgeona w za- 
zawodzie wychowawczym i troskliwość o młodzież, 
stanowią rękojmię dla rodziców i opiekunów. 

— Blącharczyk Zygmunt Stachowicz prysnął wczo- 
raj z fiaszeczki kwasem siarczanym na twarz prze- 
chodzącego ulicą Floryańską 8-letniego chłopca i ra 
lał mu oko. Policyant przywołał zaraz pomocy chi- 
rurga i zaprowadził chłopca do apteki, gdzie mu prze- 
myto oko wodą gulardową, tak, iż nie grozi już nie- 
bezpieczeństwo utraty wzroku, 

— Od p. Juliusza Kozickiego, przewodniczą- 
cego na zgromadzeniu wyborców w Brzeżanach, o- 
trzymała Gazeta Narodowa następujący list: 


ama zna 


obudwu zaprzeda... i 
Co ty za głup:twa pleciesz? Zaprzeda!.. Ha- 
mor mi tylko psujesz, głupczel.. 

— Cə mam psuć? Ja nic nie psuję... Jedno 
tylko wiem i powiadam, że ten Kryca — to nie- 
bezpieczny człowiek... No,—i zaprzeda on pana... 

— Idź precz, głupcze!.. i : 

— To i pójdę S Oseni nie mam iść? Człowie- 
kowi spać chce się także... Dobranoc!.. 

(Dalszy ciąg nastąpi) 
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W Dwutygodniku naukowym wychodzącym 
w Krskowie, prócz tego w osobnej odbitce, wydaną 
została rozprawa p. Z. L. Radzimińskiego, „o 
herbie Krzywaśny, pospolicie Drużyca i Śrzeniawa 
zwanym.* a 

Z dosłownego brzmienia tytułu owego wnosić 
należy, że wadłag zdania autora, nazwy „Drużyna,“ 
„Srzeniawa,“ są to nazwy gminne alias pospolite 
herbu, którego pierwotną heraldyczną nazwą była 
Krzywaśny. Otóż tak nie jest i nie dalej jak juź 
sama treść rozprawy, daje temu tytułowi najdobi- 
tniejsze zaprzeczenie. 

Herb „Srzeniawa- Drużyna“ przedstawia rzekę jax 
ogólnie wiadomo, a i autor nad tem szerożo Się 
rozwodzi. Herb „Krczywaśny* zaś wyprowadzony na 
jaw z wiekowego swego zacisza, przedstawia dwa 
rogi żubra i ośm jabłek. Używało go kilka rodzin 


„Przeczytawszy w Gazecie Narodowej z dnia 19 
b. m. wiadomość o nadeszłym telegramie do zgroma- 
dzenia wyborców w Brzeżanach, mam obowiązek tem 
fakt szerszej publiczności wyjaśnić. 

W czasie zgromadzenia wyborców w Brzeżanach, 
oddano mi odpieczętowany telegram, adresowany do 
Wgo Jakóbowicza, zawierający wotum zaufania dla 
posła Skrzyńskiego, podpisany przeżź panów Młode- 
ckiego, Morawskiego, Bienieckiego, Jasieńskiego i To- 
rosiewicza, datowany z Monasterzysk z prośbą o od- 
czytanie go zgromadzeniu, Pozwalam sobie wątpić o 
autentyczności tego telegramu i jego podpisów, z po- 
wodów następujących: po pierwsze telegram niema 
stampilii urzędu telegraficznego z Brzeżan; po drugie, 
panowie Młodecki i Morawski podpisali równocześnie, 
jako wyborcy byłego obwodu stanisławowskiego list 
otwarty do pesła Wgo Eustachego Rylskiego, po trze- 
cie panowie Bieniecki i Jasieński nie mieszkają nigdzie 
w okolicy Monasterzysk, a po czwarte, pan Torosie-- 
wicz wprawdzie ma majątek blisko Monasterzysk, ale 
tego dnia tam nie był, tylko był na zgromadzeniu 
w Brzeżanach, postawił wniosek do uchwalonej re- 
zolucyi i oświadczył, że rzeczonego telegramu nie 
podpisał. * 

— We czwartek nie przyszło we Lwowie do sku- 
tku posiedzenie Rady miejskiej, a kilkunastu obe- 
cnych radców zawiadomił wiceprezydent Dr Madej- 
ski, że gdy mniej wojska zbierze się we Lwowie na 
ćwiczenia jesienne, niż było zapowiedzianem, przeto 
nie wszystkie budynki szkolne użyte będą dla za- | 
kwaterowania wojska, i część ich będzie mogła być. 
oddaną napowrót na cel sobie właściwy. Jednak gdy 
w szkołach tych poczyniono przygotowania dla woj- 
ska (kosztem 6000 złr.), przeto niektóre szkoły bę- 
dą mogły być otwarte d. 15 września, inne zaś, któ- 
re wojsko zajmuje, dopiero d. 1 października. Rada 
szkolna krajowa uchwaliła była bowiem, jak wiado- 
mo, aby szkoły miejskie, ludowe, realne i gimnazyal- 
ne zamiast d. 1 września, otwartemi zostały dopiero 
d. 1 pażdziernika, przeznaczając budynki szkolne dla 
wojska. Taki kwaterunek wypadłby pewnie miastu 
taniej, niż najem innych budynków lub wystawianie 
tymczasowych drewnianych budynków; ale przedłu- 
żanie feryj szkolnych nie tylko wypada ze szkodą u- 
czniów, ale we wszystkich stosunkach związanych ze 
szkołą, sprowadzać musi zmianę niekorzystną. (o 
mieli przez ten czas robić właściciele pensyonatów, 
nauczyciele prywatni, korepetytorowie i ci wszyscy, 
którzy w stolicy żyją » uczniów? W skutku zmniej- 
szenia kwaterunku, rok szkolny w gimnazyąch, szko- 
le realnej i niektórych szkołach ludowych rozpocznie 
się dopiero d. 15 września, t. j. o dwa tygodnie 
później, a w innych szkołach ludowych dopiero d. 1 | 
pażdziernika, 

— Wiśnicz 21 sierpnia. 

Okolica Wiśnicza jest od niekiego czasu niepoko- 
joną przez szajkę złodziei, którzy nocami wdzierają 
się do mieszkań i kradną, co im pod rękę wpadnie. 
Ale dzisiejszej nocy wtorkowej zuchwalsza zbrodnia 
popełnioną została. P. Pindelska, mieszkająca w. od- 
osobnionym dworku o kilkaset kroków od zakładu 
więziennego, napadniętą została przez taką. bandę. 
Przed północą zbrodniarze wygniótłszy szyby od po- 
la, weszli we dwóch do pokoju, gdzie spała p. Pindel- 
ska ze swoją córką i zapaliwszy łuczywo, stanęli przed 
ióżkiem z dobytemi nożami, zbudzili spiące kobiety i 
domagali się pieniędzy, a szczególnie pytali, gdzie s4 
pieniądze za sprzedaną kamienicę. Obaj zbrodniarze 
mieli twarz zasłoniętą po same oczy, byli boso z zaka- 
sanemi po kolana spodniami i rękawami po łokcie. Za- 
grożone niewiasty oddały zbrodniarzom klucze. Wśród 
tego uczestnicy ich stali u drzwi i okien, pilnując, 
aby z zewnątrz nie nadeszła odsiecz i aby nikt z do- 
mu nie wydostał się, grożąc nożami, ktoby się ru- 
szył. Praetrząsnąwszy wszystko, zabrali tylko to co 
znaleźli na razie, tj. 20 złr., trzy złote łańcuszki, bro- 
szę, branzoletę i różne drobiazgi, łyżeczek zaś srebr- 
nych i noży nie wzięli, gdyż były znaczone. Po cało- 
godzinnej rewizyi wyszli oknem, grożąc śmiercią, 
gdyby śmiano puścić się za nimi. Dopiero o gods. 
lej w nocy dano znać synowi pani P., który wzią- 
wszy z Sobą ludzi przybył na miejsce, ale nie zna” 
laz} śladu zbrodniarzy. Gospodyni domu, która ms 
słuch tępy, nie nie słyszała, ani jej służąca, która 
sypia w stajni, pies zaś domowy wcale nie szczekał. Za- 
raz o 3ej w nocy trzech żandarmów zawiadomionych 
o tym wypadku, puściło się w pogoń, każdy w inną 
stronę. Pani P. przerażona tą napaścią, nie może je” 
szcze przyjść do siebie, W miasteczku naszem wy- 
padek ten sprawił przerażenie. 

— Kolbuszowa 22 sierpnia. ] 

(M) Dzisiaj przybył do Weryni arcyksiążę Raj“ 
ner i stanął w domu hr. Tyszkiewicza. Po południt 
odbył przegląd ćwiczeń tutejszego batalionu obrony 
krajowej a wieczorem odjechał do Krosna. 

— Żywiec 23 sierpnia. 

Za staraniem p. Teofila Chwaliboga, prezesa Rady 
powiatowej ukonstytuowało się dnia 21 b. m. Stowa” 
rzyszenie zaliczkowe z nieograniczoną poręką w Żywen 
na podstawie opracowanych przez tegoż statutów, któ” 
re po zaprotokółowaniu rozpocznie swe czynności, m4“ 
jąc w tej chwili zapewnionych udziałów od ducho- 
wieństwa, obywateli miasta Żywca i innych osób; 
przeszło dwa tysiące złr. i przyrzeczono na prośbę 
tegoż p Chwaliboga, przez. Radę nadzorczą Tows 
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w ziemi krakowskiej, pomiędzy temi Rupniewscy: 
Ci więc „Krzywaśnicy* stosownie do Średniowieko” 
wego organizmu szlachty polskiej uwidocznionego 
przez Zygmunta Helcla w jego pomnikach staro” 
dawnych prawa polskiego, należeli do klanu, któ 
rego godłem był herb „Srzeniawa”, i na to hasło 
(tak zwana procjamatio) gromadziła się na wie 
ce 1 wyprawy wojenne. „Nobiles Andreas Rupno* 
wski et Nicolaus Boczowski juraverunt, qui Lw 
cas Valdorf est consanguinens noster fapte 
Krzywasnji proclamations Drusinace (anno 1432): 
Później Rupniewscy herb swój „Krzywaśny* zamie” 
nili na herb „Srzeniawa* z powodów łatwych d0 
wytłómaczenia. Ta zmiana herbów zdarzała się czę” 
sto i dowodzi jak mało przywiązywano znaczeni* 
do herbów w Polsce, ale nie dowodzi, aby herb 
„Krzywaśny* miał być jedno z herbem „Srzeniawś” 
Drużyna“, przeciwnie, nie ma z nim najmniejsze) 
Btyczności. 

Stanowisko autora, jako członka komisyi arche?” 
logicznej Akademii Umiejętności, wziętość, którą 80 
bie zdobył na polu heraldycznym, zmusza nieja% 
do tej protestacyj, ale też i życzenie aby ciemno 
egipska, ciężąca od wieków na początkach herbó* 
naszych, i która dzięki wydobyciu na jaw tylu źr 
deł, po części uchyloną została, nie wróciła, udó 
remnisjąc tyle prac w dobrej wierze podjętych. 


Jeden ze Śrzeniawczyków. 
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tzystwa wzajemnych ubezpieczeń, jeszcze w roku ze- 
szłym, pożyczkę trzy tysiące złr. 

— Aresztowane w Wiedniu na żądanie sądu lwow- 
skiego osoby, wczoraj przez nas wymienione, obwi- 
nione są o udział w sprawie upadłości Towarzystwa 

- kredytowego miejskiego; ma iść o 40,000  złr., 
których ślad jest poszukiwany, W sprawie tej uaig; 
zieni są od kilku iniesięcy we Lwowie Pini i Sadow- 
fiki. Źażądano od sądu wiedeńskiego, aby aresztowa- 
ni nie mogli z sobą mieć styczności; dla tego każdy 
z nich oddzielnie zostaje wysłany w towarzystwie 
urzędnika policyjnego, a ponieważ `są to ludzie za- 
możni, zatem każdy bierze osobne coupé. 

— Przez cztery tygodnie dawano na Kärntner- 
strasse w Wiedniu nowe chodniki, a środek ulicy 

. murowano pod asfalt, aby zmniejszyć turkot jeżdżą- 

cych tamtędy powozów. Kupcy byli przez cały ten 

. miesiąc wystawieni na straty, bo komunikacya tą 

1 długą a wązką ulicą była utrudniona i kto nie musiał, 

+ nie zapuszczał się w nią. Nakoniec ukończyła się ro- 

_ bota i d. 19 b. m. otwartą została ta ulica dla po- 
rosę Ale cóż się pokazało? Już w połowie po- 

-włoka asfaltowa zaczęła w jednem miejscu pękać, 

-C w drugiem wydymać się, a od kół pojazdów porobiły 
pie wręby jakby w na pół uschłem błocie. Zdaje się 
E , że użyto złego asfaltu, skoro droga około 

Sero opery, również asfaltowa, utrzymuje się dotąd 


pap. (sa galonę — 2, kilo, czyli 8, litra). — T'en- 
denóya ogólna bez zmiany. 


Erzyjechali do Krakowa od d. 23 do 24 sierp. 


Szpiegel, K. Lilpop z Warszawy. 


NADESŁANE. (1805) 


Wielmożny Pan Franciszek Jan Kwizda c. k. 
nadworny dostawca w Korneuburgu. 


szam Pana o ops: przesłanie przez Ham- 
burg 2000 paczek. 

— Dziś w sobotę odbywa się w Poczdamie ślub] Rio de Janeiro. 
, księcia Henryka, brata króla Holenderskiego i na- 
miestnika w Luxenburgu z księżniczką Maryą córką ks. 
Fryderyka Karola. Dzienniki berlińskie ogłosiły wczo- 
raj program obchodu. Cesarz nie przybył na ślub 
swojej wnuczki stryjecznej i zastępuje go królewicz. 
Zjechali się na ślub, oprócz książąt domu pruskiego, 
król i królowa Holenderscy, księstwo Weimarscy, 
książę Artur angielski, następcy tronu Oldenburski i 
Meiningen, ożenieni niedawno z księżniczkami pru- 
skiemi, ks. August Wirtemberski, ks. Fryderyk Wil- 
helm Heski, ks. Fryderyk Holenderski. Ślub odbę- 
dzie się w południe, poczem danem będzie śniadanie, 
przyjęcie i powinszowania, taniec z pochodniami i 
obiad. Nazajutrz nabożeństwo i wywód, przedstawie- 
nia, śniadanie, widowisko teatralne i wieczerza. Obok 
tańca ministrów mieści się na programie także tra- 
dycyjny zwyczaj rozdzielania podwiązek panny mło- 
dej z jej cyfrą. Przez pierwszy dzień panna młoda 


C. Otton Halfeld, 


w dzisiejszym Nrze dzienńika. 
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Kair 22 sierpnia. Chedyw przyjął wczoraj wnio- 
ski zamykające raport komisyi dla zbadania stanu 
finansów, która domaga się zwrotu wszystkich dóbr 
Chediwa skarbowi. (Wicekról nabywał rozległe zie- 
mie za pieniądze skarbowe i ciągnął z nich dochód 
dla siebie, albo uposażał niemi swoją rodzinę. Rad.) 


21go sierp. 103/, ot. pap, — w Filadelfii 107, ot. 
EA 


HOTEL SASKI. M. Żółtowski z Poznańskiego, R. 
Reisewitz z Wrocławia, E, Delor, M. Smolikowska, 
R. Naimska, A. Wolf, hr. S. Zamoyski, T. Hartel, 
K. Godlewski z Warszawy, M. Naimski z Spytko- 
wie, B. Karwacki z Racławic, I". Pazderski z Odes- 
sy, H.. Gaszyński z Galicyi, R. Pilat ze Lwowa, W. 
Hedenigg z Wiednia, R. Wilson z Rymanowa, O. 


Sprowadzona od Pana w roku zeszłym przesyłka 
na próbę proszku korneuburskiego dla bydła zna- 
lazła tutaj szybki odbyt, a proszek uzyskał sobie 
z powodu wybornego działania i w skutek tego o- 
siągniętego zadziwiającego wyniku ogólne uznanie. 
Celem zadosyćuczynienia ogólnemu popytowi upra- 


Składy zamieszczone są w ogłoszeniu zawartem 


niemogłoby tak dalece dziwić. Wszakże były 
głosy powątpiewania, czy w razie wojny rząd 
ła Radę państwa. 

Voce della Verità prawdziwie tłómaczy 
w Kissingen. Nie nchyla się od myśli ustę 
ze strony Stolicy Św. co do formy, ale do 
że ta trzymać się będzie w rzeczach zasadniczych 
na niewzruszonem stanowisku swojem. Na pierwszy 
objaw przychylności ze.strony tronu pruskiego od- 
powiedziała gotowością porozumienia się i nie wa- 
hałaby się ponieść nawet ofiar, o ileby te nie na- 
rażały niezachwianych praw Kościoła i jego po- 


Paryż 22 sierpnia, Na wczorajszej uczcie w Laon 
minister spraw zagranicznych W adding ton przed- 
stawiwszy zachowanie się pełaomocników francu- 
skich na kongresie berlińskim, wyraził się o kon- 
gresie, jak następuje: Dzieło kongresu jest jeszcze 
przedmiotem namiętnych i niesłasznych pocisków. 
Nie nadeszła jeszcze chwila ocenienia traktatu ber- 


mobilizacyjnych, wszystko poszło pod tym wzglę- 
dem nadzwyczaj gładko, i dodał, „że przedewszy- 
stkiem urzędnicy cywilni doskonale wywiązali się 
z swego zadania*. Główną przyczyną niepowodzenia 
dywizyi Szaparego, był brak pociągów górskich, 
gdyż w całej armii jest ich tylko dwa, z tych je- 
den użyto w Hercegowinie a drugi przy dywizyi 
Tagethofta. Wszyscy chwalą i podziwiają manewr 
Jowanowicza. * 

Powoli zaczynają przybywać szczegóły o wzięciu 
Serajewa. Czytelnicy znajdą je powyżej. Podane 
przez Wiener Ztg straty sięgają tylko do 16go 
sierpnia. Niema więc wykazu strat poniesionych 
przy zdobyciu Serajewa. Pol. Corr. zamieszcza 
adres katolików hercegowińskich do władz polity- 
cznych w Metkowicach. Adres ten dziękuje rządo- 
wi austryackiemu za tyle poniesiozych ofiar, za 
ochronę i opiekę, jakiej użyczał wychodźcom bo- 
śniackim i przyrzeka o ile możności ułatwić rzą- 
dowi upragnione zajęcie kraju. Deputacya złożona 
z proboszsza Pietro Butalo, Giovanni Mastai i Bia- 
gia Prewisicza, wręczyła ten adres staroście w Met- 
kowicach. 

Pol. Corr. podaje z dobrego źcódła wiadomość, 
że ks. Milan przesłał z powodu ogłoszenia nie- 
podległości Serbii telegram do cesarza Franciszka 


Józefa, w którym składa N. Panu w imieniu naro- 


du serdeczne podziękowanie za życzliwość i popar- 
cie, jakiego sprawa serbska doznała ze strony rzą- 
du cesarskiego na kongresie w Berlinie. Owo 
przyjął nader łaskawie to podziękowanie i zapew- 
nił księcia, że jak dawniej tak i na przyszłość ksią- 
żę i kraj mogą liczyć we wszystkiem, co się tyczy 
ich dobra, na pełne życzliwości poparcie ze strony 
N. Pana. Poprzednio już ks. Milan podziękował 
z podobny sposób hr. Andrassemu za popieranie 
arbii. 
Mehemet Ali basza uda się z Kossowa do Pri- 
żrenu, dla rozwiązania ligi albańskiej i przywróce- 
nia tam powagi rządu tureckiego. Ztamiąd podąży 
w celach pacyfikacyjnych, jak zapewnia Pol. Corr., 
do Skadaru. W Konstantynopolu spodziewają Się 
w tych dniach powrotu Karatheodorego baszy 


z 


dnych wiadomości ani uwag godnych zaznaczenia 
nieznajdnjemy w nich wcale. 


Ostatnie dapasze telegraficzne „Si5E”. 


Wiedeń 24 sierpnis. W odniesieniu do po- 
dsnćj onegdaj wiadomości o odsieczy Stolacza przez 
wojsko 136j dywizyi, donosi fmp. Jowanowicz 
dod dniem 24 b. m. telegrafem z obozu pod Czer- 
nicawi, że w walce stoczonćj d. 21 rozstrzygający 
cios zadany został głównym siłom powstańców her- 
cegowińskich, którzy w silnem stanowisku i w bu- 
dynkach obwarowanych jak twierdza, bili się zgo- 
irą uznania odwagą, a w skutku tego więkcza 
część ich dowódzców pod gruzami kulłów płonących 
śmierć zaalazła; reszta rozbita, poszła w rozsy- 
pkę we wszystkie strony w drobnych bandsch a 
jeden silniejszy oddział uszedł w góry. w kierunku 
aa Bilek. Na miasto Stolacz nałożono kontrybucyę, 
po największćj części w żywności za zdradzieckie, 
zachowanie się mieszkańców. Fmp. Jowanowicz nie 
może dość nachwalić się wzorowćj postawy i kar- 
aości oraz wytrwałości wojsk naszych; tadzież zrę- 
cznego i s'anowczego kerownictwa dowódzców. 
Z oficerów ranni są: major Oehlmayr z 3230 puł- 
ku: piechoty; porucznik Sonklar z batalionu cesar- 
skiego strzelców; podporucznik Kruezner z 3340 
batalionu strzelców. 

Wiedeń 24 sierpnia. (pryw.) Sprawa kon- 
wencyi zaczyna coraz więcej przybierać pewien 
kształt; niektóre dzienniki donoszą, że tutejszy re- 
prezentant Porty upraszał Austryg, aby poleciła 
łagodne postępowanie w Bośni i Hercegowinie. We- 
dług N. fr. Presse konwencji Jeszcze niema, lecz 
jaż wkrótce ma być zawartą; w tej chwili’ więcej 
jest mowy o traktacie, niż o konwencji. Głównym 
warunkiem, jaki stawia Austrya, jest aby czas trwa- 
nia okupacyi nie był oznaczonym. Z uwagi na o0- 
statnie zwycięstwa, mają tu podobno nie upierać 
się zbytecznie względem uznania zwierzchnictwa 
Porty w Bośni. N. fr. Presse nalega na jak nej- 
rychlejszą budowę kolei żelaznej z Siissek do Novi 
ze względów strategicznych. Pester Lloyd dowia- 
duje się, że w Czarnogórze organizują się całe od- 
działy powstańców przeznaczonych do Hercegowiny. 
Szef kozaków jenerał Krasnokutski, który bawił za 
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lińskiego w jego całości, ale przyjdzie ta to kolej, | wagi. Pzd 

zkheó (esidsi Toda zupełaie wykonanym. Traktat Ui łady między Stolicą Apostolską, a rządem 
berliński jest dziełem ugody, równowagi, przez niemieckim nie rychło przyjdą do skutku, nie tylko 
którą mocarstwa uwzględniając jednocześnie fakta | ze względu na samą "ważność przedmiotu spornego 
dokonane, chciały pojednać w granicach możności ji na formy dyplomatyczne, sle niemniej dla tego, 
mnóstwo roszczeń współzawodniczących i gprzecz- | iż kanclerz niemiecki zechce zapewne rzecz odwlec, 
nych między sobą, ambitnych dążeń, wymagań i |aż dopóki nie obliczy się z siłami w parlamencie, 
odporu. Minister sądzi, że traktat daje łatwe i sto-|a może nawet, aż nie zakończy się sprawa ustawy 
sunkowo trwałe rozwiązanie kwestyi wschodniej, ale | przeciw gocyalistom. Gdyby dziś wystąpił zbyt TY 
pod warunkiem, jeśli bez wyjątku we wszystkich | jednawczo w kwestyi ugody z Rzymem, + 
swych postanowieniach wykonanym zostanie w zu-| znalazł przeciw sobie większą zaciętość u libera ów 
pełności i lojalnie. Rząd francuski wszelkich doło- | w parlamencie, a pragnie nie zupełnie odpychać 
ży starań, aby taki osiągnąć rezultat. Po Wadding-|ich na teraz, bo na ich pomoc liczy w obradach 


nosi koronę brylantową, którą jej wkłada panujący 
na głowę, ale wieczór korona ta wraca do skarbca. 

— W zakładach Kruppa w Essen, w fabryce la- 
nej stali naczynie, w którem topiło się kilka tysięcy 
funtów żelaza, przechyliło się, gdy je w górę ciągnio- 
no i żelazo z niego rozprysłe się do koła. Dziesięciu 
ludzi przy tej robocie zajętych, zostało obsypanych 
ognistym deszczem. Wątpią, aby można ciężko popa- 
rzonych ocalić. 

— W Paryżu umarł d. 22 b. m. Debrousse 
(ojciec), dyrektor dziennika Za Presse. 

— Telegram z Nowego Orleanu z d. 22go b. m. 
donosi, że zgniła gorączka rozpościera się aż w do- 
linę dolnego Mississippi; śmiertelność znów się wzmo- 
gła a wielu także murzynów choroba ta nawiedza, 
(murzyni zwykle bywają przez tę chorobę oszczę- 
ludzi). 

Wyiadormaośeł polieyjme: Straż policyjna 
przytrzymała: Antoniego Maszyńskiego, za kradzież 
kapsli od wozów miejskich; Walentego Wróbla, za 
kradzież drzewa na robocie; Jędrzeja Jagochę za 
przeniewierzenie. Wójt Krowodrzy przytrzymał Ma- 

_ ryannę Nowakową na kradzieży warzywa w polu. 

TEATR LETNE. — W sobotę dnia 24g0 
sierpnia: Komedya'w 3 aktach — napisana przez p. 
Zygmunta Przybylskiego: Gonitwy. — Początek o 
godzinie wpół do 8ej. 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 

= eztuk pięknych otwarta codziennie od godz. 1lej do 
„ /4ej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów, 
4 " dnie powszednie 30 centów. 
|| |-— Dnia 23go sierpnia: pogoda. Termometr od 
10:4 doszedł do 25'0 ©. — Barometr opada; o 6ej 


który sig odbył dnia 21 sierpnia z nadzwyczajną | qrjopem w Vóslau, wezwany został telegrafem, by 
wspaniałością, do czego. przyczyniła się niemało a ia domu, prawdopodobnie ż powodu osta- 
obecność na nim Cesarza i kilku członków jego| tnjego zamachu. 

rodziny. Zwłoki przewieziono osobnym żałobnym] Salzburg 24 sierpnia. Cesarz Niemiecki przy- 
pociągiem kolei żelaznej do monasteru, zwanego|był tu i przyjmowany był przez Namiestnika kra- 
„Troicką pustelnię“, położonego o parą stacyj za|jowego; stanął on w hotelu „Europa“, gdzie go 
Petersburgiem, a mieszczącego groby familijne Me-| Cesarzowa Niemiecka powitała. (Cesarz jedzie do 
zencowów. Dotychczasowe usiłowania policyi i u-| Gastein). - 

rzędników śledczych, celem wykrycia morderców] Paryż 24 sierpnia. Donoszą z Kairu urzędo- 
nie przyniosły podobno żadnych skutów. Przynaj-| wnie, że Chedyw przyjął postanowienia objęte spra- 
mniej dzienniki zachowują w tym przedmiocie zu-| wozdaniem komisyi dla zbadania finansów i pole- 
i pełne milczenie, Natomiast uwagi i domysły o mo-| ci} Nubarowi baszy utworzyć -ministeryum, aby wy- 
tonia zabrał głos Saint-Vallier i rzekł, że najgłó- |nad ustawą 0 socyalistach. „Zapewne też postara tywach morderstwa, tudzież zastanawiania Się 0-|konać uchwały komisy: i zaprowadzić najpotrze- 
wniejsze zadanie misyi jego do Berlina polega najsię o zaspokojenie ich jakiemi mniejszej wagi po- bszerne i różnorodae nad środkami zapobieżenia | pnjejsze reformy. 

tem, aby uzyskać bezpieczeństwo Francji przez|prawkami. Widać już z ostatniej Prod. Gorr., że |rozgałązionej propagandzie nihilistycznej i pocho-| Rzym 24 sierpnia. Italie pisze: Rozmaite 
rozwianie nieufaości i przez przywrócenie porozu- | mniej okazuje zagniewania ną liberałów, dzącym ztąd zbrodniom i potweraościom, Są na po-| dzienniki zapowiadały, że rząd włoski ofiarował ba- 
mienia się między Francją a Niemcami. Zakończył | gdy się dowiedział, iż centram nie da , AWOL jowi Tunetańskiemu przym'erze i że Tunis otrzyma 
zaś zapewnieniem, że dotychczas powiodło mu się |cić na lep układów w Kissingen i posta | namiętną, I tak jedea dziennik twierdzi, że Rosya|ząłogę włoską, a Włochy mają podjąć się zreorga- 
cel ten osiągnąć. sowa przeciw wszelkim ustawom karny stoi na wulkanie, ża cała jest podminowaną 1 ż€| pizowania finansów tunetańskich. Wszystkie te wia- 

Paryż 22 sierpnia. Rada ministrów zajmowała | wym i specyałoym. i użyć trzeba środków heroicznych. bo lada dzień domości są zupełnie bezzasadne; obecnie żadne nie 
się dziś na dłuższem posiedzeniu sprawą Crédit] Polit. Corr. donosi też z Rzymu, że straszny wybuch nastąpić może (Ruskij Mir); 10-| toczą się rokowania między Włochami a Tanisem. 
foncier i postanowiła odroczyć decyzyg aż do na- | nie można wielkich zmian wyglądać w 2 Londyn 24 sierpnia. Standard i Daily News 
dejścia dokładniejszych wyjaśnień. Stolicy Św. z Berlinem, ani też, aby, ła już dowiadują się, że nastąpić ma emisya nowej poży- 

Londyn 22 sierpnia. Słychać, że + pierwszy | teraz jaka umowa. na późlńie. | Wazyatko- pole- ozki tureckiej w wysokości 5 milionów funtów, gwa- 
lord admiralicji (minister marynarki) Smith udajgać będzie tymczasowo na miarkowaniu sig jak rantowanej przez rząd angielski, który prawdopodo- 
się wkrótce na Cypr dla zwiedzenia tej wyspy.  |największem. Książę Bismark zastał wiele prze- |leją, to jest to dowodem tylko, że społetzeństwo | bnie przyjmuje na siebie uporządkowanie finansów 

Belgrad 22 sierpnia. Kiedy z twierdzy dały|ciwności w wykonaniu. Na teraz poprzestanie | jako młode, choruje na zbytek sił, Żadnych więc Azyi mniejszej. — W Newcastle wybrany deputo: 
działa 101 wystrzałów, wyszła proklamacya Księ- |on na przywróceniu reprezentanta Niemiec przy |środków szczególnych szukać tu nie trzeba, boj wany liberalny, gdy poprzednio zasiadał stamtąd 
cia. Dziękuje on serdecznie ludowi swemu za go-| Watykanie, uznaniu nuncynsza w Monachiam równo- | wystarczy prosta chirurgia, to jest wycięcie szko: | w parlamencie konserwatysta. 
towość do ofiar, okazaną w ciągu obu wojen i o- |cześnie delegatem w Berlinie i na. złagodzeniu za: | dliwych narośli ze zdrowego ciała (St. Pet. Wied.)| pętersburg 24 sierpnia. Bank cesarstwa roz- 
znajmia: „Tylko bohaterskiej walca dzielnych Ser [stosowania w praktyce ustaw majowych. Później | Nowoje Wremia wypowiada zdanie, że ponieważ | pignje w dniach 29, 30 i 31 sierpnia do podpisy- 
bów zawdzięczać należy, że kraj jest dziś niepo- będzie mógł kanclerz rozpatrzeć się, co się da |socyalizm skrajny, nurtujący dziś Rosję, jest Na-| wania nową pożyczkę 5 procentową pod nazwą: 
* : „6% |dległy i wolny. Kongres berliński dał nam pokój, | zrobić: x ; - leciałością z Zachodu, i ustawodawstwo karne ij druga pożyczka wschodnią“ w ilości nominalnej 
rano znia 24go sierpnia stan jego był 738-2 milim.;|a mamy wiele powodów okażahia mocarstwom eu'| Rady departamentowe we francyi na pièrwšzeïi | policyjne rosyjskie nie ma przeciw niemu właści- 300 milionów rubli; ma być ona umorzoną w cią- 
termometru 11:6 C. Wiatr północne-wschodni. ropejskim wdzięczności za okazaną nam sympatyę. swojem posiedzeniu obrały nowych prezesów. Przy wych na tefaż Środków, a te których używa 84| gy 49 lat. 

— W niedzielę dnia 25go sierpnia: Św. Ludwika. | Minister Risticz, który rozumnie i patryotycznie re. | tej sposobności -republikanie odnieśli w niektórych 
W poniedziałek dnia 26go sierpnia: Św. Aleksandra | prezentował sprawę Serbii na kongresie, zasłażył | miejscowościach nowe, choć nieliczne zwycięstwa. 
i św. Zefiryna. sobie, aby na tem miejscu najzupełniejsze wyrazić W trzech departamentach, w których do tej pory 
mu uznanie. Dziękuję Bogu, że mi danem było o- przewadniczyli bonapartyści, obrano zwolenników 
głosić dziś memu drogiemu ludowi pokój i niepo- polityki Gambety. Jeden z ministrów szesnastego 
dległość Serbii“. O równouprawnieniu żydów mówi | maja, Brunet, niezdołał przeprowadzić swojej kandy- 
proklamacya: „Europa uznaje niepodległość Serbii | datury. Stronnictwo republikańskie cieszy się z tych 
pod jednym warunkiem, który obowiązuję się także |sjmptomatów, które inu zapowiadają pre 0 
spełnić“. O godz. 9aj rano odbyła się przed kona- |zwycięstwo ptzy wyborach członków do Senatu 
kiem parada wojskowa, podczas której Książę miał| mającym w początku stycznia nastąpić. Stronni- 


kurza. Wiedoś 24 Spg ks m. 80 

i i i i „— Renta papierowa „— Renta srebrna 
działać powinno, aby ubezwładnić podziemne kno- pe Ronia, papio m air 
111 75. — åkoye Banku Narodowego 812'—.— 
Akcye kredytowe 257—. — Londyn 11545 — 
Srebro 100 60. — gn wg | 9-27. Lombardy 
7150. — Losy z roku 1864 142—. — Akcye 
kolei Karola Ludwika 235—. — Akcye kolei 
trznych nieposiada żadnej, bo szukając ratunku chro- Lwowsko-Ozerniowieckiej 126:50. —  Akcye kolei 


desjoczraiwe, przemya! i Bandai 


Wiedeń 22 sierpnia. 


za rms zm hak. ; ska. P lądzie wojsk oboje |ćtwo zachowawcze natomiast zdołało nareszcie prze- Bank 105 

no to ważnie lekki li rzemowę d jaka. Po prz ie woj r : : s 3 półn -wschoda —,— Anglo- 105:50. 

` 699 Sk wice i móc e węg IB AA księstwo Popbsodzówi gwardyg przyboczną i w to-|prowadzić układy, odnoszące S19 do uformowania ni się e ip pod ZAKO, DĄ i jac eiriaa 80- Obli śndenh. kalic. 83-75. — Losy prem. 
towaru bitego 224 sztuki, czyli o 31 sztuk więcej. |warzystwie wszystkich ministrów pojechało do An-|komitetu wyborczego. Ale czynność jego będzie |cyalistyczitych, rzuca się w objęcia Jezuitów. „Czy [w e 8075. — kolei Koszycko-Bog. 


tedy. brało się już ciało dyplomatyczne i| musiała się ograniczać na dostarczaniu zasiłków | też i nam tego samego iiiedoradza Nowoje Wremia? 23 sk sue. 114'-- 
obi ai. M tiępolita Michał celebrował piedini gdyż przewódzcom bardzo trudno jest | Zdaje się, że taką właśnie pr wypowiedzieć pra- "w 15 z olst A aaa a = 
mszę i miał kazanie. Po nabożeństwie udali sig'zdobyć się na program polityczny, któryby. wszy- | gnie. A my powiadamy: „Rosya na swoje choroby A boo Śr borg /, Li p s 
oboje księstwo przez rynek, gdzie znów rozstawiło |stkim ich żądaniom zadosyćrczynił. własne ma ekarstwa — ź s jej e Sagra Już l 81-50. Listy zast. galic. Zakład 
się wojsko, do koni i przyjmowali powinszowa-| Piszą nam z Wiednia: „W kołach wojskowych | bieda byłaby ostania, gdybyśmy potrzebowali z bła- =: raia giin 

nia ciała dyplomatycznego, metropolity, rady stanu, | nie przewidują aby z wzięciem Serajewa walka się | galną prośbą 0 ekzo sposo : mdłe. 

sądu kasącyjnego, korpusu oficerów, władzy miej- |skończyła, mniemają przeciwnie, że ciągły będzie nie- | djabła udawać się ky OR Skoówi 4 
skiej i reprezentacyi gminy, oraz deputacyj przy- | pokój w tych prowincyach, jak dawniej we włoskich.| Takie i tym podobne Sp RA a se całą pr = REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
byłych z kraju. Po południu odbędzie się zabawa | Jeden z wyższych oficerów sztabu mówił mi, żejwie treść dzienników sej len z Z erpin Antoni Klobukowski. i 
ludu, wieczorem ognie sztuczne i oświetlenie miasta, zane jest zadowolony z pierwszej próby aparatów | absorbują je tak, że o polityce zewnętrznej ża- y 


W ruchu targowym i w cenach nie różnił się targ 
dzisiejszy od wtorkowego. — Płacono: towar lekki 
34 — 42 zł., średni 44 — 46 złr., ciężki 46 — 
48 złr. za 100 kilo żywej wagi; towar bity 44 — 
54 zł. — Skopów było dziś 9710 sztuk, czyli o 
55 sztuk więcej niż przed tygodniem; towaru bitego 
107 sztuk, czyli o 18 sztuk mniej. — Lepsza ten- 
dencya na targu paryskim wpłynęła korzystnie na 
nasz targ dzisiejszy, jednak tylko co do ożywienia, 
ceny bowiem równają się prawie zeszłotygodniowym. 
Płacone 15 — 27'/, złr. za parę, a 40 — 52 złr. 
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n  Lwowsko-Czerniow. » » 
dukat na wagę 


„  hipot. we Lwowie wpł.300zł. » 
„  bankugal,d,h.iprzem,wKrak. „ 80 


"za 100 kilo żywej agp — Jagniąt a": dziś 74 : me płacą | żądają 
sztuk, czyli o 49 sztuk więcej niż przed tygodniem; płacą | żądaj ZERA Z kaz | BN s [09 29 
esse ha A Kurs pieniędzy i papierów pub. wy krajowa: ga: | jaan zb 

Wczoraj wystawiono na targ 1891 sztuk bydła Pa E a aE mo eae rosyjskie . . „0 8 
kontumacyjnego; rozkupiono je po 51 — 51*/4 złr.,| prv oe. rosyjski Ai: (sa 100 sstuk) | 120 50 | 122 50 Ef *. * aw 
za bydło z pastwika, a 51 — 54!/, za bydło z obo- ; ko „ księcia Balm 57 10 

A , a Rubel srebrny obrączkowy . „ 1 , 170 U 
ry, t. j. za 100 kilo martwej wagi. Marka niemiecka RE | 100 z 56 30 57 40 i 5 1 21 

W Paryżu dnia 19go b. m. utrzymała się dobra at holeńderku w Eh n 5 60 » hr. St. Genois paap 
tendencya w zupełności. Płacono woły po 75 — 92 rt z OE i s a 2 KO „ missta Budy 
otm., skopy po 92 ctm. do 1-06 frk. za '/, kilo. A Wea: 5) 3x 940 | 9.70 ” hr. W. 

węg, PZG i io malaa 1 ka af 

Wiedeń 22 sierpnia, rebro A o r Ea - — lfa . 

Kupony austr. srebr. płatne . (za 100 sł), | 100 — | 101 — 942 | 954 

A G©kowita — Na naszem targowisku prz isty zastawne i obligi: 171 | 181 
niesmiennie słabym ruchu cena bez zmiany ajal 5% ka krajowa paia ligi 2 RE a gi 1% 
zir. — Peszt, 21go sierpnia: 30:50 — 30:75 złr, | Obi e indómnizacyjne galio. BE $ 83 25 | 85 25 85 65 | 86 50 
Wrocław, 21go sierpnia: na sierpień 55:40 mark, | 4% isty zast. Tow. kredyt. ziem. 80— |-— 80 25 | 81 25 

; : i R. *]5% listy zast. Tow. kredyt. ziem. E| 85 25 | 87 - 120 | 92 — 
pł; na listopad - grudzień 53 50 mark. of. Śzcze- li ty hipote bauku hipot. S 90 25 92 25 A 9 60" 84 50 
ein, > ża sierpnia: w miejsou 57:30 mark., na e% listy oai zakł. włośc. GI SS 89 — | 92 — |ę” galio. zakt. kred włośc. || 99 255 AW o indemn. bez sę si 50 |286 50 
sierpień - wrzesień 55:50 mark.; na wrzesień - paż- |51/ listy zast. g. z.kr.z.wKrakowie, zwrot | 5 kt k. z. w Krak. w 1. 13 92 9 L. Tik 
dziernik 51°90 mark. — Berlin, 21go sierpnia; |, „ za 36 iat, srebrom za 100 zi, w.a; $ 8 a % mer p 251 — 

. i . Z, 7. W. , s_ <a 76% 
w miejscu 67:10 mrk., na sierpień wrzesień 5840 i! 86 ist Spar knot za 100 zł. w. a. F i| 86 — | 89 — 36 a Galicyjskiej . . - Emisya RE —— 
mrk., wrzesień - pażdziernik 53-20 mrk., na paździer.- |6% listy zast. g.z. kr. z. wKrakowie, zwrot 23 węgierskie listy > - | „ Qzerniowieckiej |. Lwowsko-Czerniow. 
listopad 50:60 mark. — Paryż, 21go sierpnia: na TAB lat, banknot. za 100zł.w.a.|$5| 89 — | 92 — zakł. kred. austr. . - PE REŻ hod. | rub.| kop. |rub.;ko 
ten miesiąc 63-— frnk., na wrzesień 63*— frk., na % listy zast. g. z. kr, z. wKrakowie, zwrot | S'e zakł. kred. ziem. austr. | 150p- irune 

Pażdziernik-grudzień 62-— frk. — Tendencya o |. „7 20 lat banknot. za 100 zł. w. a. 94 50 | 97 50 spłacal. w 33latach |. | 100 = |= — 
gólna wciąż ku zniżce Prioritety banku gal. d. b. i p. w Krak. (100%) | 50 =| 70 —=)5, Domen. państw. 120 złr. | » wra 100. ZE AB 

; 4% listy zastawne Król. Pol. ser. I. (za100r.)| 98 — $| — —ẹ |6, Bankugal. hipot. - - pk ZA  *| 9930 | 99 60 

Nafta — Wiedeń, 22go sierpnia. Z dworca x» |4% listy zastawne Król. Pol. ser. II. (za 100r.)| 98 -=| — —m| Pożyczki loteryjne: 2 Ciaańakiej Austr. Lloyd 1 . m. k. . 

50 kilo s cłom 9'40 zir. — Tryøost, 21go sierp. = heh zastawne Król. Polskiego (za 100r.) = 505 100 50.5 L + jaa zę | r ina iersk. | ow. ży SR żel. pon . . mg 38 ©0 
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Zakładu kredytowego węg. 
anku franko-austryackiogo| 


na wrzesień - grudzień 10 95 mrk. — Antwerpia, 
» franko-węgierski 


21go sierp za 100 kilo 27— frank. — Nowy Jork, 


KSIĘGARNIA 
G. Gebethnera i Spółki 


W KRAKOWIE 
poleca następujące książki szkolne: 

Anczyc Wł. IL. Krótki rys dziejów 
narodu polskiego dla niższych zakładów 
naukowych, t*cściwie ułożony, wyd. 3ie, 
zupełnie przerobione. Kraków, 1877 r. 
80 cnt. 

Riistoryn kraju rodzinnege 
dla klas niższych szkół średnich gali- 
cyjskich przez L. D. L. Kraków 1875r. 
80 cnt. 

ńremer Józef Dr. Początki logiki 
dła szkół Średnich. Kraków, 1876 r. 
1 złr. 60 cnt. . 

Michna W. Jeografia powszschna ze 
szczególnym względem na nowy admi- 
pistracyjny podział Galicyi, ułożona 
tokiem składowym dla użytku młodzie- 
ży w szkołach ludowych miejskich. Kra- 
ków, 1867 r. 60 cnt. 

Scheedier Fr. Dr. Zoolcgia, prze- 
łożył A. Wałecki, wyd. 2ie. Warsza- 
wa, 1878 r. 2 złr. 

Siemłeśski IL. Wieczory pod lipą, 
czyli historya naroda polskiego. Kra- 
ków, 1872 r, 1_złr. 

Ziemba T. Z. Dr. Psychologia. Kra- 
ków, 1877 r. 1 złr. 25 cnt. 

Nakładem tejże firmy wyszedł z druku i jest 

do nabycia we wszystkich księgarniach : 


ADAMA MICKIEWICZA 
Pan Tadeusz 


czyli ostatni zajazd na Litwie, historya rzla- 
checka z r. 1811i 1812, w l2stn ks'ęgach. 
Cena 1 złr. (2001-1-2) 


Biuro nauczycielskie 


Heleny Nowoleckiej 
przeniesione 
ma plac Franciszkański L. 148, II piętro. 
Powyższe Biuro w dalszym ciągu swych 
czynności zawiadamia niniejszem p 
Rodziców, Opiekunów, Przełożonych - 
dów naukowych prywatnych, że na liście 
kandydatek są do umieszczenia nauczycielki 
różnych stopni ia a mianowicie 
Polki, posiadające obok nauk wyższych ję- 
zyki obce z całą dokładnością, i muzykę, — 
oraz cadzoziemki guwernantki, bony, nanczy- 
ciele prywatni. 
Powyższe biuro 
czaniem panienek 
publicznych. 


ew się także umiesz- 
ochodzących do szkół 
(2048-1-3) 


Poszukuję Dzierżawy 


ed 24 czerwca 1879 r; składającej się od 
250 do 300 morgów roli i łąk jednak w ca- 
łym komplecie ma być majątek w dobrym 
stanie. Wiadomość pod adresem ©. PP. 
poste restante Pilzno. (2054-1-5) 


EE” lo sprzedania "PO$ 


Kamienica narożna, wychodząca na 3 

ulice, z ogrodem, o 6 oknach z jednej, o 2 

z drugiej strony. Bliższa wiadomość u właś- 

ciciela przy ulicy Ś. Scholastyki L. 408. 
(2058-1-8) 


Z wdzięcznością 
potwierdzam chętnie, że (2002) 


G. A. W. Mayera w Wrocła- 
wim uwolnił zupełnie moją żonę od za- 
starzałego cierpienia piersiowego i kaszlu. 
Koźle. Wschirne, 
asystent biurowy sądu powiatowego. 
Powyższy syrup jest do nabycia w Hra- 
kowie u p. Wiktora Redyka, a- 


ptekarza pod Rarankiem i u p. 


Krokiewicza na Stradomiu; w Podgórzu % 


u p. Skakalskiego; w Tarnowie u p. Wie- 
logórskiego; w Przemyślu u p. Edwarda 
Machalskiego. = 
Sklad Futer 
Fr. Chęcińskiego 


rzeniesiony został z placu Domini 
ańskiego na plac Franciszkań- 
ski pod Nr. 143, obok Magistratu 
w Krakowie. 

Zaopatrzywszy swój skład w dobór futer 
maęskich i damskich, podróżnych i miejskich, 
również kołnierzy, zarękawków, czapek roz- 
msitego gatunku i fasonu, jakoteż innych 
artykułów do tego fachu należących. S3rze- 
daję takowe po umiarkowanej cenie. 

Przyjmuje wszelkie obstalunki oraz prze- 
ralianie fater, które uskuteczniam najsta- 
ranniej i najpunktualniej. 

Futra dane de przechewa- 
mia przez lato, mogą odebrane być pod 
tym adresem. (1969-2-15) 


Jelazne tóżka (niezblachy) 


z kutego Żelaza, mam na składzie, i wyra- 
biam padłog Życzenia za okazaniem wzorów 
(modeli), stare przyjmuję na zamian, sprze- 
daję za częściową wypłatę (miesięczną) jako- 
też wypożyczam miesięcznie po nader niskich 
cenach. (1982-2-3) 


L. Powiednioki 
zamieszkały pod Nr. 434 na Małym Rynku. 


sA FAYARD s BLAY N. 


mą przeciw gośćcowi, nieżytom, bólom, 
fa T210m, nagniotkom , oparzeniom itd. 

Skład centralny w Paryżu, na ulic 
REJ Neuve St. Merri, 40 i we wszystkie 
Bu aptekach. 


Oseioacami Drakarai „CZASU”, 


ohh i b oo E 


___ (1553 68-)] 


CZAS s Niedzieli 25 Sierpnia 1878, 


CZE) 


Szkota fachowa handlowa w Wiedniu 


Il. Pratorstrasso Nr. 15. 


Dyrektor: Marol Porges. 
Rok 14ty. 

Prywatny ten zakład, urządzony ną mooy ustawy z dnia 27 
lutego 1878 w ciągu swego trzynastoletniego istnienia spełnił 
p przez siebie zadanie gruntownego wykształcenia zdolnych 

upców. Tysiące młodych ludzi zawdzięczają swoją egzystencją 
powziętej w tym zakładzie nauce a Dyrekcya uważa sobie za obo- 
wiązek ukończonym słuchaczom swoim dać pomieszczenie. 

Wykłady rozpoczynają się 16 września — 
| Wpisy 2 września — Programy gratis. (1927-5-15) 


ZAKLAD 


wychowawczo - naukowy żeński 


. . . . 

Maryi Głomusińskiej 
w Krakowie w Rynku gł. pod L. 17, 
złączony obecnie z b. pensyonatem 
Wej Nowobilskiej, otwartym zo- 
staje dnia I września b. r., 
o czem osoby interesowane mam ZA- 

szczyt zawiadomić. 

W Zakładzie tym, oprócz nauk planem 
szkolnym objętych, wykłądane będą z szcze- 
ólnem staraniem języki obce, niemiecki 
francuski obowiązkowo. Na żądanie Bodzi- 
ców udzielane być mogą inne języki, muzy- 
ka i śpiew. Przyjmuje się także panienki 
uczęszczające do seminaryum i osoby pra- 
gnące się ej wykształcić w języku fran- 
J cuskim. — Bliższych szczegółów udziela wła- 
ścicielka Zakładu (2056 -1-3) 
k 


zl Marya Gomusińska. by 


i dniem 2 września br. 


rozpoczynam Kurs nauk w mo- 
im wyższym zakładzie żeńskim w 


Porgesa 


pensyonał 
chłopców 
w Wiedniu, 


II. Praterstrasse 
Nr. 15. 


c+O+OrRO+C 

Prey ulicy Reformackiej y 

pod L. 254, 

na dole od frontu, przyjmuje Ki 
krawieczyzmę dam- ® 
sk 4 po cenach przystępnych 4 
(2057-1-3) Marya Lipińska. y 
EAE OEE 


ś Shuttleworth 
(lapton & Shuttleworth 
fabrykanci maszyn rolniczych 
w Brekowie, Rynck 1.58 
polecają PP. Rolnikom 
Siewniki rzędowe, 
Siewniki szerokorzutro, 
NAłecarnie sztyftewe ręczne, 
Miłecazrznie sztyftowe kiera= 


towe, 
Miscarnie e? powe kieratewe 


Nowym Sączu. (2055-1-2) = E. sa akim h 7 stałe i 
Teodora Trzetrzowieńska. AŻ a DR Młynki do czyszczenia zboża, 
ete r i Cylindry Permolletą de wy= 
Deutsche Höhere aw & r i d k i dzielania zo zbeża Chaa- 
kr stó krągłych 
Tochterschuie e 


Pomzy do gzojówhki, 

Bikawkai Nocia w Paryiu, 

Bieczkarnie, krejacze do bus 
raków różnćj wielk: osel, 

Piowniki do rzepażu, pługi, 
brony, 

Extyspatery, podskibowre, 
pługi do wyarywanià zie” 
mnisków. (1998 2-16) 


Cenniki i illustrowane katalogi franco. 


WARSZTAT 
NAPRAW 


PEŁNOMOCNIK 


St. Mikucki 


Agenoya dla Rolników 


w kamaniowis, Rynek i. 88. 


Mieszkania tanie 


kle 


weterynarskie 


Franciszka Jana Kwigdy w Korneuburgu 
c, k. nadwornego dostawcy wyrobów 
weterynarskich 


używane w masztalarniach Jej Firólewskiej Mesci 

Królowej angielskiej i Króla pruskiego, Cesarza nie- 

mieckiege, tudzież wielu dostejnych osób z nadzwy- 

czajnym skutkiem i odznaczene medalem ma wystawie 

londyńskiej, „paryskiej , wiedeńeakiej, hamburskiej i 
menachijskiej. 


O. k. kono. proszek kornouburski dla bydła 
dla koni, bydła rogatego i owiec; wypróbowany na mocy długo- 
letniego doświadczenia w gruczołach, kolkach, braku apetytu, w 
krwawym udoju, na poprawienie mleka i wogóle we wszelkich 
chorobach orgaffów oddychania i trawienia. 


0. k. upr „ płyn przywrotozy dla koni. 


begint ihren Kursus 4ten September. 


Annio Handler-GreaVes, 
(2052-1-3) St. Josephsgasze 493 II. 


Pensyonat żeński 


Teodory Jaworskiej 
rzeniesionym został z ulicy Sławkowskiej 
o domu Wgo mę GW ps . 
336/346 przy ul. Szewskiej. 

Wpis uczennię rozpoczyna się z dniem 
26 sierpnia b. r. rano od godz. 10 do 12, 
a popoładnia od godz. 3 do 5. 

p uje się także panienki uczęszcza- 
jące do seminaryum i szkół publicznych, 
zapewniając im obok troskliwej opieki i po- 
mocy w naukach, ciągłą konwersacyą w ję: 
zykach niemieckim i francuskim, oraz naukę 
rysunków, muzyki i tańców. (1993 2-4) 

Teodora Jaworska. 


wiadamiam Szanownych Rodzi- 
ców i Opiekunów, że jak lat 
poprzednich tsk i teraz przyj- 
muję uczniów za pomieszka- 
mie, stół, korepetycyą; język francu- 


ski, muzyka, na żądanie mogą być Do użytku w zewnętrznych uszkodzeniach , gośćcu, reumatyzmie, z z Gn T 
udzielone. (2035 2-3) zwichnieniach kręceniach, sztywności ścięgien, w porzżeniach większe i mniejsze do wynajęcia od 
Fiorentyna Szklarska, kolan, bioder, Krzyżów i łopatek, osłabieniu członków, sztywności 1go października przy ulicy Wielo- 


mięśni itp. 1 flaszka- l złr.:40 c. (2021-3-6) 


Ostre woieranie przeciw ochwatowi, obieraniu nóg, martwój 
kości, opojom, pipakom, zapaleniu ścięgien, naroślom grzybowym, cho- 
robom pęcin, wogóle chorobom kości, stwardniałym gruczołom. — 
Cena słoika 3 złr. w. a. 


Maść na końskie kopyta, na kruche pękające zaklęsłe 


kopyta i na porost dobrych elastycznych kopyt. 1 puszka złr. 25 ce. 


Proszek na kopyta i na strzałkę kopytową, 


przeciw gniciu i przeciw chronicznóćj chorobie kopyt. Flaszka 70 ent. - 


Karma pożywna dla Koni i bydła rogatego 
do szybkićj pomocy dla zbiedzonych zwierząt, dla orzeźwienia ich 
— Wielka skrzynka 6 złr., 


ulica Spo „pod-Lwem* Nr. 67. 


Panienki mające zamiar. kształcenia 


się w Krzkowie w semina- 
ryum, gimnazynm lub w pensyonatach pry- 
watnych , jakoteż osoby przybywające dla 
zdawania inów , mogą znaleść un mnie 
tak jak w poprzednich latach stosowne po- 
mieszczenie. O czem zawiadamiając strony 
interesowane, proszę o wcześniejsze porozn- |: 
mienie się (mcże być i listownie), gdyż z zwię- 
kszającą sę co rok liczoą panienek, musia- 
łabym późno zgłaszejącym się odmów:ć po- 
mieszczenia. Wszelkie korepetycye , języki, 
muzykę i śpiew, mogą być udzielane na 2:.- 
danie rodziców lub opiekunów. (19873 4, 
Btefanta Straży neki, 
ulica G ołębis niższa L. 182, IL. ;iętro. 


Panienki 
uczęszezejąe do Semicaryura lab iangch 
zakładów naukowych, znejdą «dpor.iedsią 
opiekę wraz z pomiegzkanem i wiktom — 
w razio uńoky nawet i zankg na f.rtepia- 


pole pod Nr. 89. 
na piętrze, składające się 


Mieszkanie x; pokói i kachni, ze 


storami u okien i wygodnemi aehodamiżł o=- 

palamemi, jest do wynajęcia natychmiast lub 

od kwartału przy ul. Dolnych młynów pod Nr. 30, 
(2025-2-2) ; 


Pszenicę banatkę 
oryginalną 


ma do sprzedania Bank Gali- 
cyjski w -Krakowie. (1995-2-5 


temperamentu i podniesienia tuszy. 
mała 3 złr., paczka 30 c. w. a. 


Olejek przeciw liszajom, parchom, i inym wy- 


rzutom skórnym u psów. 1 flaszka złr. 1 cent. 50. 
Pigułki dla psów na choroby psów. Cena pudełka 1 złr. 


Proszek dla świń, przeciw zgorzelinie, brakowi apetytu. Wiel- 
ka paczka 1 złr. 26 c., mała 63 c. 


Ciągnienie seryj | 


1 grudnia 1878 r. NAażdy ces. 


nie — przy ulicy Ś. Jana pod Nr. 309, Piątka „na 10 rat miesigoż, po złr. 20— 
w domu narożnym na II. piętrze od frontu. Proszek leczący dla drobiu przeciw zarazie i zwykłym Destia z piątki p $ 4 sazia 
roty chorobom gęsi, kaczek, kur, pantarek, i t. d. — 1 paczka 50 cent. || Dziósiątka í 8 ą 5 Be 

wudziestka „ » n 2 


Przyjmnje na mieszkanie Panien- 
ki mozęszozające do naukowych 
Zakładów w Krakowie 
(1988-3-8) Marya Hercokowa 
uw. Mikołajska dom Wgo Tatarczucha L, 440 
pierwsze piętro. 

Konwersacye w języku francuskim i nie 

mieckim. Fortepiano w miejscu. 


Ważne dla Rodziców i Opiekunów. 


BMiliku studentów może być 
przyjętych na wikt i stancyę 
po umiarkowanej cenie. — Wiado- 
mość w handlu 4. Mecnarowskiego 
w Krakowie. (1975-2-4) 


Zawiadamiam Szanownych Rodziców 
i Opiekunów, 


że dla swoich synów lub wychowańców u- 
cząszczających do szkół tutejszych — 
znajdą u mnie przyzwoite pemieszka- 


Lekarstwo przeciw biegunce u owiec. 
Wielka paczka 70 cent., mała paczka 35 cent. w. a. 


Pigałki przeciw robakom, soliterom, glistom we wnę- 


trznościach, poczwarkom much; puszka blasz. złr. 1 tnt. 60. 


Pigułki przeciw blegunoe, wzdęciu i zatrzymaniu mo- 


czu, zatkaniu i innym chorobom. 1 puszka blaszana złr. 1 cnt. 60. 


Phisic. Pigułki rozwalniające przeciw zatkaniu, środek do czysz- 
czenia krwi i zapobiegawczy przeciw bieguncę. 1 puszka blasza- 
na 2 złr. (1817-4-15) 


BF Wyroby weterynaryjne Kwizdy ma na sprzedaż: "WF 


w BRAKOWIE p, M. Jawornioki i St. Mikucki. 
we kwowie pp. Konstanty Iskierski, Piotr Mikolasz, Jakób Bolser, 8. Ru- 
okor, Topa, aptekarze, p. J. Piepes, St. Markiowioz. 


Także znajdują się Składy prawie we Wszystkich miastach Galicyi, o któ- 
rych od czasu do czasu ogłasza się w niniejszem piśmie. 


OSTRZEŻENIE! Celem zapobieżenia naśladowań , uprasza się nie za- 
mieniać Pfynu przywrotezego Fr. J Kwizdy, jedynie 
odznaczonego ©. k. wyłąeznym przywilejem, z innemi podobnemi lub podo- 
bnie nazwanemi wyrobami. Również zwraca się uwagę na tę okoliczność, że każda ©ty- 
kieta Korneuburskiego Proszku dla bydląt zaopatrzoną jest moim pe- 


dior Administratiez drs 


J > onym podpisem w czerwonej barwie i mam sobie za obowiązek Ogło- 
nie i stół po nader umiarkowanych sić, iż znajdują B19 nadlddawanis, które złożone są z części apołiie: bożkułecinych) | anot nazwany został : 
ach, szkodliwych ostrzegam zatem od zakupywania tychże. wybomego gatunku, emnego smaku 


cen 

Wiadomość przy ulicy Podwale (Piasek) 
dom Wgo Głębockiego, obok szkoły ludo- 
wej, Nr. 86 na dole. (1968 4 5) 


Studentów 


z zamożnych domów 
przyjmuje na całe utrzymanie dystyngowena 
familia. Zarazem mcże być nauka muzyki, 
język niemiecki i francnski. Zgłoszenia pod 
adresem: Q. G.-G. poste rest. Kraków. 
Sa zatyka INRI 


B Kto mi wskaże naśladującego mój uprzywilejowany znak fa- 
bryczny w ten sposób, że osobę pociągnąć mogę do sądowego ukarania, 
otrzyma wynagrodzenie aż do wysokości 600 zir. pq 


ZDROWIA P0 GH GORĄGZKAGH. 


_w, Czerniowcach w, aptece p. Golichowskiego. 


i 4 OC TE 


Los państvowy z r. 1839 (ls Rothschilda) 


musi być wyciągniętym w nadchodzącem toraz ostatnien ciągnienieniu. bezwarunkowo jako 
trafny. Sprzedajemy takie oryginalne losy za gotowkę po. karsia dziennym, albo: 


KWITY UDZIAŁOWWE w dowolnej wysokości. " 


Te same losy z odtrącenięm najmniej. wygran. 
Piątka irgo 


Połówka z piątki 9 » y 

wiartka a 9 ” » 440 
Dziesiątka » s à 2:10 
Dwudziestka „ 7  , % 128 


Po wpłacenia pierwszej raty odesłany zostanie odwrotną pocztą 
i nomerem losu. 


| Bank- usd 5% cchsieorgeschkhft 


Budapest, Dorotheagasse Nr. 12. 


Firmy na prowincyi otrzymają zastępstwo — rzetelni Agenci będą ustanowieni. 


Au Quinqnina et au Cacao combinés 


bi WINO ŚCIĄGAJĄCO-ODZYWCZE BUGRAUD'A w połączeniu zCxInrną 1 Cacae. | 

$| Zwracamy uwagę apera k aio ei i wszystkich Osgb pragnących zachować zdro- |$ 

wie za pomocą reparatu, z powodu swych własności terapeutyczn 
ŚCIĄGAJĄCO-OŻYWCZY hi 


cyeh mozolnie do zdrowia, dzieci wątłych, kobiet delikatnych, starców osłabiony 
wiekiem i niemocą, szczególnie działa pomyślnie w chorobach następujących ı 


WIEDOKREWNOŚCI, GIERPIENIAGH NERWOWYCH, EHRONICZNEJ BIRGURGE, OSŁABIENIU PAĘIO- 
WEN, PRZEKRWIENIAGH BIERANYSKE, ZOŁIAGH, SKORBUGIE, W PERTODAGH POWROTU DO 


WYSTRZEGAĆ SIĘ NALEŻY FAŁSZERSTW 1 NAŚLADOWNIETW 
SKŁAD GŁÓWNY w opiece P. LEBRAULT"A, 53, ulica Réaumur, w PARYŻU. 


É| Dostać można w KauKowiz w aptece P, Trauczyńskiego i w aptece P. Radyka; 
wa Lwowiz, w aptece P. Mikolascha. e23 


$ siad języki $ 
Guworna nike buu i 


francuski z dobrym akcentem, mê- 
jąca matkę wdowę, życzy sobie, poświęcić sio wy- 
obowanin Panienek uczęszczających na pen*yonata 
iub do Gymnazynm, udzielając tymże korepstycyg 
szkolną, konwer.acyg francuską i z pomieszczeniem 
takowych z wiktem, oraz z smmiemną ma- 
cierzyriską opieką; pod warunkami bardzo 
przystępnemi, ulica Szpitalna Nr. 401, I piętro 
dom Wnej. Pisarskiej. (1979-2 2) 
Anna Sas Dobrzańska, 


Rodzice i Opiekuaowie 


oddający uczniów do szkół średnich w Kra- 
kowie znajdą dla nich pod bardzo przystępna- 
mi warunkami pomieszczenie i opiekę ł= 
szczególnym nadzorem ukończonego Słaucha- 
cza filozofii. — Na żądanie mogą im być u- 
dziełańno korepetecye jak niemniej lekcye jo- 
zyka francuskiego. Rynek główny Nr. 29, 
III piętro „Kszysztofory* (2084 2 2) 
Helena Twardzikowsaka. 


Uczennice 


uczęszczające do 
wszelkich zakła- 


‘dów naukowych, zvajdą zupełne po- 


mieszczenie i troskliwą opiekę pod 
bardzo przystępnemi wa- 
ramkami: ciągła konwersacya 
francaska i muzyka w miejscu. Wia- 
domość: ul. Grodzka Nr. 74 Ipę- 
tro, listownie pod lit. Z, K. (2045-2-2) 


WW Krakowie 


przyjmuje dystyngowana iztaelicka familia 
uczniów na wikt i mieszkanie. Pomoc w przed- 
miotach szkolnych i sumienny nadzór. Miesz- 
kanio znajduje się blisko szkół. Wiadomość 
pod lit. A. Z. poste: restante. ™ (2037-2-3) 


Przyjmuje się panienki na stanogą. 
Bliżaza wiadomość przy ulicy Gołębiej 
niższej Nr. 189, 1. piętro.  (1985.,3-5) 


PANIENKI 


dochodzące do zakładów nsukowych 
w Krakowie, znajdą w pewnym domu 
prywatoym majtroskliwszą opiekę ma- 
cierzyńską i nadzór w naukach. — 


Błiższej wiadomości udzielą łaskawie 


WP. Jabłoński dyrektor seminaryum 

żeńskiego i W. X. Sobierajski kate- 

cheta tegoż seminaryum w Krakowie. 
(2018-2-3) 


i powodu wyjazdu 


są ma sprzedaż: : porcelanan, 
szkła, iemopy, rzeeży gałan= 
terijanc, kuchnia do przone” 
szemia., minerały, zegars ke” 
także do wypuszczenia od św. Michała na 
rek jeden mieszkanie z mebla- 
må składająco się z 5 pokoi, spiżarni, kuchni, 
piwnicy i pokoju dla loksja — przy ulicy 
Łobzowskiej pod Nr. 152. Rzeczy bę” 
dące na sprzedaż możsa oglądać każdego 
daa od 10sj rsno.do 12ej i od 5ej do Tej 
po południu w miejscu. (1917 5 6) 


TOWARY GUBOWE 


wszelkiego rodzaju 
rozsyła za załiczzą * 1659-123 ) 
J.N. BSchmeldier, fabryka gumy 
w Wiedniu, Neubau, Stiftgasse Nr. 19, 


Ciągnienie wygran. 
1 msrca 1879 T. 


kr. austr. 


na 10 rat miesięcz. po złr. 


ostęmplowany dokument z ery 
PY (1918 rs) 


„MERCUR“ 


8. Politzer 


YM. Przygotowany na winie Tiaan 
nadaje się szczególnie dla trzem £ 
e 


Jedyny skład dla sprzedaży cząstkowój w aptece Lebault, Rne Reaumur, 53, w Paryżu. 3 


MVR 3 


Odpowiedzialny rządca drakarni Jósef Kokociński 


